z „„WYchodzi codziennie o godzinie 3 popołudniu 
Slątkiem dni poświątecznych. 
er pojedyńczy kosztuje 20 gr. 
a Redakcji i Administracji ul. Karmelicka 
Województwa). — Listy należy fran- 
€ — Reklamacje otwarte wolne od opłaty. 
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Mein Redakcji 21—18, — Administracji 21—17. 
tor naczelny przyjmuje od godz. 11—12. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


— _ Lwów, dnia 26 marca 1928. 


L. 2602/25, 
Po myśli art. 103 ord. wyb. do Sejmu o- 
.-ZĄm, że przeciw wyborom na posłów do 
Imu w okręgu wyborczym N. 55 (złoczow- 
* n) zgłosili protesty z wnioskiem o unis- 
nienie tych wyborów: 
€umann Marjan z Nowosiółek powiat 
Wiąz w” z powodu zwolnienia go od obo- 
tiai ow przewodniczącego Obwodowej Ko- 
Drzez yborczej i naiścia jego domu w nocy 
policję państwową, co miało wi łynąć 
„ Wstrzymanie się wyborców od głosowa- 
dale b też na głosowanie ich na listę Nr. 1, 
Wa ~< Z powodu przebywania w czasie głoso- 
la w lokalach obwodowych komisji w 
byy, iółkach i w Trędowaczu posterunko- 
a P, P., niewłaściwego zachowania się 
pg. StUnkowego P. P. w gminie Trędowacz 
2 M mężów zaufania listy Nr. 24, wreszcie 
lęg odu agitacji funkcionariuszów P. P. za 
iai. 
p ƏZ ylupózin 19W FPYNMW PjSUAKZOKZ, 
wf z powodu wypadków terroru j gwałtu 
Ry teCi2 zborowskim, które wpłynęły na 
tę lk wyborów, oraz z powodu pośredni- 
Poste, w całym okrzgi wyborczyni Nr. 55 
ak, "Unków P. P. i Starostw w przesyłaniu 
b teze; Dorczych Okręgowej Komisii Wy- 
i. 


W fazem wyznaczam 14-dniowy, od dnia 


K. eli E 
taj nia w „Monitorze Polskim” liczyć się 
(ję SY, termin do wnoszenia zarzutów prze- 


prości protestów. 

Ized upływem oznaczonzgo terminu 
sły każdemu wyborcy przezlądać prote- 
ijd lokalu Okręgowej Ko nisii Wyborczej 
koj S w Złoczowie (gmach Magistratu I pię- 

z czynić z nich odpisy. 
oczów, dnia 23 marca 1928. 
rzewodniczący Okręgowei Kcmisii 
Wyborczej Nr. 55 


Naj 


Wtorek, 27 


Marca 1928. 
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Prenumerata 


miejscowa 


miesięcznie bez dostawy 
miesięcznie z dostawą do domu 


zamiejscowa 


4.80 ; miesięcznie z przesyłką pocztową 5.30 
5.30 
Za granicą 7.00 Zł. 
kiem, który powstał przeciw niemu jako 


Sejm a społeczeństwo. 


Jednym z głównych powodów klęsk, 
poniesionych przez Sejm ostatni, jednem z 
głównych źródeł jego niemocy był brak du- 
chowego związku między nim a społeczeń- 
stwem. [a luka, będąca niekiedy wprost 
przepaścią, sprawiła, że Seim w dążeniach 
swych i pracach wisiał niejako w powietrzu. 
Zespół 444 reprezentantów narodu, zam- 
knąwszy się w czterech ścianach sali sel- 
mowej, przekształcił się w jakiś „mikrokos- 
mos”, żyjący własnem życiem, oddychający 
powietrzem innem, niż reszta kraju, kieru- 
iący się innemi zasadami, innemi pragnie- 
niami, niż masa, z której powstał. 


Sensem Życia sejmowego była walka 
stronnictw, była cała owa zawiłą strategja 
i taktyka, której ostatecznym wyrazem był 
osławiony „klucz partyjny” — kruchy i nie- 
stały wytwór przelotnych konjunktur. Kraj, 
już wówczas pochłonięty wysiłkiem około 
odbudowy gospodarstwa i pozytywnych, 
wartości społecznych j państwowych, nie 
rozumiał Sejmu. Coraz bardziej obce i dale- 
kie były dla społeczeństwa „problemy”, 
szarpiące organizm sejmowy. Nieporozumie- 
nia stawały się coraz głębsze. Sprawozdania 
sejmowe stały się z czasem tekstem mar- 
twym, zamieszczanym przez dzienniki z o- 
bowiązku, z poszanowania przedwojennych 
tradycyi parlamentarnych, ale nie budzącym 
ani szerszego zainteresowania, ani od- 
dźwięku. 

Punkt kulminacyjny osiągnął ów roz- 
brat w dniach majowego przewrotu i w mie- 
siącach następnych. Wówczas wreszcie ja- 
sno chyba poiął Seim, że między nim a spo- 
łeczeństwem — niema pomostu. Uwikław- 


= Złarkiewicz. 'szy się w beznadziejną walkę z Człowie- 


Mugz ea 


3) 
f Powieść. 
CA kapęgcieli przez cały czas nie wyżej stu 
gó” x t,,  ! tak zaledwie można było rozróż- 
go „Ni » olejowy i szosę do Zagory. Tuż nad 
3% „Anęj nat szary pułap chmur i mgły zmie- 
p. Mał 2 deszczem, który długieni smugami 
(e à W dół, zasłaniając ziemię. 
ad M dler DÓŁ godziny byli na miejscu. Ogień 
a tida Siski już się rozpoczął: co chwila wy- 
gw koyi, ciate obłoczki nad rzeką, w nobliżu 
W ni piechoty bolszewickiej. Dawne 3- 
git M sz deckie i austrjackie miały posłu- 
żyj tahy T wojskom za linię «poru, skąd 
w | * Tym... OZPOCZĄĆ OWO przeciwnatarcie po 


vy. nieprzyjaciela, o którem cho- 

Prze Y od kilku dni. 

i Sra l nad własnemi stancwiskaini, 
ibre aac na nie zbytaiej uwagi, aby 
zaj zbadać okopy nieprzyjaciela, 

a Szedł ogień wstrzeliwujących się 

Niżyli się jeszcze. Deszcz mżył co- 
2y, zrywał się silay wiatr i rzucał 

kę żę 5,  Ychylając ją coraz gwałtowniej, 

ję Dog, IIS z trudnością parował ciosy. 

Na Zebaty ÓW pracując bezustannie ste- 
tza} Y 0kop wit się długą czarną linią; 

yt asu i jak olbrzyśni wąż chłęptał 

1. Cielsko jego połyskiwało ma- 

„„ karabinów & stalą bagnetów 

żkim oparem. 

ł „P'Zelatywali nad linja, w okopie 

Zi! i gwałtowne kctłowanie. 

O nieruckhomiało i zdawaćby 
€ okop jest zupełnie cpuszczo- 


fa ECCO O dO O 


po tej pozornej martwocie przyczajonezgo 
potwora. Słyszeli je, jak głuche uderzenia 
obuchem. Bez wątpienia okop pluł do nich 
ogniem ręcznych karabinów, zresztą zupeł- 
nie bezskutecznie. 

O jakieś pół kilometra dalsi wybuchły 
w krótkich odstępach czasu po sobie trzy- 
pociski naszej artylerii. Szylling usłyszał 
w tej chwili z prawei strony kadłuba chara- 
kterystyczny syk i trzask nadawczej stacji 
radio. 

= NAS = (EM, rt = = IGI — IG 
=-. |ESGl] 

Lang nadawał sygna} wywoławczy. 
Przelecieli znów nad własaemi stanowiska- 
mi. Gdzieś za rumowiskiem spalonej wsi 
stały nasze baterie. O dwa kilometry bliżej, 
zastenieta łańcuchem małych wzgórz leżała, 
iak gdyby czając się do skoku — piechota. 
Baterije w odpowiedzi na sygnały Langa wy- 
łożyły płachty rozpoznawcze: trzy białe 
kwadraty. Kapitan nadawał poprawkę we- 
dług mapy; potem według planu artyleryi- 
śkiezo. 

Płachty znikły; została tylko jedna. Po 
chwili obok kwadratu ukazał się wąski pro- 
stokąt: — „zrozumiano”. 

Zawrócili. Przelatując nad wzgórzami, 
spostrzegli oddzielające się od czarnej masy 
inałe, szare gąsienice, pełznące równclegle 
do siebie w stronę dymiącego okopu — ko- 
lumienki piechoty. Jeszcze dalej, w krzakach 
itrawie poruszały się drobne punkciki — po- 
jedyńczy strzelcy w tyraljerze, falami. Za- 
czynał się atak. W tej chwili cdczuli lekki 
wstrząs od wybuchającezo pod nimi pozisku. 
Lang wychylił się i obserwował: najbiiższe 
kclumienki przypadły do ziemi, wsiąkły 


duch protestu i idca naprawy, -- Sejm uj- 
rzał się osamotnionym. Skapitulował, ponie- 
waż jego demonstracje i manifesty, mające 
„zelektryzować demokracię”, nie wyszły po- 
za ulicę Wiejską. 


Witedy także społeczeństwo, solidary- 
zujące się z porywem Marsz. Piłsudskiego, 
spostrzegło, że Sejm nie tylko stoi poza o- 
brębem racji państwowej, nie tylko tie ro- 
zumie jej i nie popiera, ale również — w mia 
rę swych wątłych sił — stara się jej prze- 
ciwstawiać.Było to najwyższe nasilenie tego 
dziejowego procesu: Sejm i społeczeń- 
stwo jako antagoniści. 


Jutro zbiera się Sejm nowy, owoc nie- 
dawnych wyborów, a więc złączony jeszcze 
chyba bezpośrednim kabiem z wyborcami. 
Sejm ten —- co do tego nie mamy wątpliwo- 
ści — nie zamierza powtarzać tragedji swe- 
go poprzednika. Pragnie być Silnym, pra- 
gnie pracować. A więc musi unikać błędów, 
które tego poprzednika zgubiły. 


Musi utrzymać związek między sobą 
i społeczeństwem. Musi być wyrazem rze- 
czywistej woli zbiorowej narodu, a nie wła- 
snego, oderwanego od ziemi, światopoglądu. 


Czego żąda społeczeństwo? Żąda, aby 
Sejm, zapominając o „dogmatach” partyji- 
nych, myślał o Państwie.Aby współpracował 
z Rządem, którego dorobek  spoieczeństwo 
ocenia, którego popiera, którego pragnie wi- 
dzieć przy warstacie nadal, aż do osiągnię- 
cia wszystkich celów, iakie wytknął. Społe- 
czeństwo żąda, aby Sejm stał się uzupełnie- 
niem władzy, a nie organem rozstroju. 


Sejm, rozpoczynając swe prace i formu- 
jąc swój stosunek do Rządu, winien zrczu- 
mieć, że idąc odmienną drogą — raz jeszcze 
miałby przeciw sobie wszystkich. Raz jesz- 
cze przegrałby, ściągając na Siebie potępie- 
nie dziejów. 


Ceny ogłoszeń: Za wiersz l-szpałtowy mili- 
metrowy (szer. 35 m/m.) ogłoszenia zwykłe za 
tekstem 15 gr., za wiersz 1-szpaltowy milimetro- 
wy (szer. 70 m/m.) madesłane i nekrologi 40 gr. 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drobne ogło- 
szenia kupno i sprzedaż za słowo 15 gr. Cała 
strona ogłoszeniowa 400 Zł. Ogłoszenia zamiej- 

scowe 30% droższe, 
P. K. O. 141.690. 


A Państrowej Komisji Wyborczą. 


Dnia 24 b. m. odbyło się pod przewod- 
nictwem Generalnego Komisarza Wyborcze- 
go Wiceministra Cara posiedzenie Państw, 
Komisji Wyborczej. Na posiedzeniu tem ko- 
misja dokonała stosownie do art. 98, 99 i 
114 ordynacji wyborczej zmian w podziale 
mandatów poselskich, zarówno w tym wy- 
padku, gdy jedna i ta sama osoba została 
wybrana w kilku okręgach wyborczych, , jak 
iw tym wypadku, gdy otrzymała mandat 
zarówno z listy państwowej jak i okręgo- 
wej. Wyniki pracy Komisji ogłoszone będą 
w „Monitorze Polskim“ w numerze ponie- 
działkowym z dnia 26 b. m. Listy wierzy- 
telne dla pp. posłów i senatorów wystawio- 
ne przez Państw. Komisję Wyborczą, prze- 
słane zostały do biura wyborczego, skąd 
pp. posłowie i senatorowie mogą je podjąć. 

Celem uzupełniającego podziału man- 
datów do Senatu, odbędzie się posiedzenie 
Państwowej Komisji Wyborczej w ponie- 
działek, dnia 26 b. m. o godz. 20:30. 


Po zamknięciu konferencji genewskiej, 


Komisja zakończyła swe prace w sobo- 
tę wieczorem. Nowa jej sesia zbierze się 
przed: najbliższem oagólnem zgromadzemiem 
Ligi Narodów, 

Komisja: odrzuciła propozycję hr. Berns- 
dorfa wyznaczenia terminu pierwszego ze- 
brania konferencji rozbrojeniowej, nie czeka- 
jąc ma zakończenie prac przygotowawczych. 
Przedstawiciele Belgii, Włoch, Anglii, Chi- 
le, laponji, Polski i Francji wypowiedzieli 
się przeciwko temu projektowi. Równocze- 
śnie odrzucomo ostatecznie sowiecki projekt 
natychmiastowego ï całkowitego rozbroje- 
mia. Po uchwaleniu rezolucji o odroczeniu 
dyskusji nad mowemi projektami delegacji 
sowieckiej do następnej Sesji Komisji i po 
przekazaniu tych projektów do rozpatrzenia 


|ny, gdyby nie salwy następujące w chwilę | w nią, wtuliły się, aby po chwili pełzrąć |kładł maszynę w wiraż, potem wyrównał, 
| uparcie dalej. Znów nastąpił wybuch nie-| zredukował gaz do minimum i czekał. Mine- 


przyjacielskiego pocisku, potem trzeci, dzie- ły dwie, trzy sekundy. Pod nimi w dole, 


siąty.. Kłębki białego dymu pokrywać za- 
częły gęsto całą przestrzeń między płatow- 
cem, 3 zdchodniem pasmem wzgórz. 

Lecieli nad okopem. Szylling spojrzał 
ra dolne skrzydła i zauważył, że w rłotnie 
zaczynają ukazywać się małe, czarne otwor- 
ki od kul. Niewątpliwie byli ostrzeliwani 
z doln. 

— Znów jeden, dwa; znów jeden... 

Obejrzał się na Langa. Kapitan widział 
je także; uśmiechnął się po swcjemu ironi- 
cznie. 

Karabin maszynowy obserwatora szcze 
knął krótko i zagrzechotał. Otworzyli ogień 
po okopie, który pluł do nich coraz celniej. 
Tymczasem nasze batecje, zorientowane po- 
prawkami nadawanemi przez radio z pła- 
towca, grzmociły już w rowy strzeleckie 
i transzeje, szczerbiąc w nich wyrwy i bru- 
zdy. Piechota podchodziła coraz bliżej, mi- 
ino ognia artylerii. Karabin Langa przestał 
strzelać. Szylling zrozumiał to, jako hasło 
do odszukania baterji nieprzyjacielskich 
i unieszkodliwienia ich bombami, których 
mieli pięć sztuk po 15 kilo. Zawrócił pod 
prostym kątem i poleciał wzdłuż rzeki. Ode- 
tchnął z ulgą: ogień skierowany na nich z 
dołu był już nie do wytrzyinania. Lang 
krzyczał coś, czego nie można było zrozu- 
mieć. W końcu machnął ręką, wskazuiąc kie- 
runek. i 

Szylling wzniósł się wyżej, korzystajac 
z rozjaŚniającego się po deszczu nieba; mieli 
600 metrów. Przelatywali nad lasem, gdy 
poczuł dłoń obserwatora na prawem ramie- 
niu. Stosując się do siły nacisku tei dłoni, 


po przez zamierający warkot silnika prze- 
darł się klekot maszynek. Potem zgłuszony 
huk wybuchu. Szylling spojrzał pod siebie. 
Dopiero teraz zobaczył zamaskowaną bate= 
rię. Kątem oka spostrzegł jeszcze, że od pła- 
towca odrywa się podłużny, wrzecionowaty 
kształt i spada w dół. Znów wybuch: słup 
ziemi wyłatuje z pomiędzy okopanych dział. 
Wściekle żegoczą maszynki! Trzecia boraba 
wali się między zmieszaną, zewsząd wybie- 
zająca obsługe, trafiając w odsłoniete pa- 
szcze dział. Za nią leci jeszcze czwartą 
i piąta, rwąc w zoranej okopami ziemi głę- 
bokie leje. Na miejscu, gdzie przed chwilą 
stała bateria, zieje otwarty dół pełen skrwa- 
wionych trupów, połamanych lawet i jasz» 
czy. Niema tu więcej nie do zrobienia. Na- 
szczekujące maszynki zcichły. Ziemia do- 
koła jest martwa... 

Szyłling zawraca na pole bitwy, gdzie 
wałczy piechota. Szare jej linje, fale i gą- 
sienice - kolumienki podpełzły tymczasem 
już blisko. Nasze baterie przeniosły swój 
cgień dalej na tyły nieprzyjaciela. Okop 
rzyga ogniem maszynek w zwałtownem 
zdenerwowaniu. W transzejach ruch: wre 
jak w garnku. Nikt już nie strzela do krążą- 
cego aeroplanu. Szara linia atakującej pie- 
choty odpręża się i drga, podrywa się w tem, 
to w owem miejscu, zasilana dochodzącemi 
z tyłu kolumienkami, które wsiąkają w. nią, 
prą naprzód, pomimo szaleńczego zacietrze- 
wienia karabinów. 


(C. d u.) 


o 


nów, protestując przeciwko powyższej u- 
chwale. 
* 
W wywiadzie udzielonym dziennika- 


rzom, delegat angielski lord Cushendun na- 
wiązując do odpowiedzi Litwinowa na kry- 
tykę angielską propozycji sowieckich, o- 
świadczył, że z odpowiedzi sowieckiej wy- 
nika, iż wojny domowej Sowiety nie uwa- 
żają za wojnę. Głównym zarzutem, jaki sta- 
wia się republikom sowieckim, nie jest to, 
że walczą one z własnymi poddanymi, lecz 
że ich polityka światowa ma na celu wywo- 
łamie powszechnej wojny domowej. Lord 
Cushendun jest w posiadaniu wiadomości, 
świadczących o olbrzymich sumach, wyda- 
nych przez Sowiety na te cele. Ta propa- 
ganda wywirotowa spowodowała ekspedy- 
cię wojsk, co utrudniło Anglii przeprowadze- 
mie zamierzonych ograniczeń w wydatkach 
wojskowych. Wiadomo przecież wszystkim, 
że wysyłka wojsk angielskich do Chin spo- 
wodowama była koniecznością ochrony: ży- 
cia i mienia Anglików i innych cudzoziem- 
tów w Szamghaju. 


„Petit Parisien” zaznacza, że wysunię- 
ty na konferencji genewskiej projekt Litwi- 
mowa, biorący za pumkt wyjścia istniejący 
stam zbrojeń, stanowi poniekąd premię dla 
dkrajów, które zachowały potężne armie i 
odmawiają wkroczenia na drogę rozbroje- 
mia. Propozycja Bernsdorfa — pisze dalei 
dziennik — domagająca się zwołania w naj- 
bliższym czasie konferencji rozbrojeniowej, 
ma na widoku ominięcie prac Komisji przy- 
gotowawczęj oraz marażenie na szwank 
-działalności nowego Komitetu bezpieczeń- 
“stwa i rozjemstwa. „Petit Parisien“ wypro- 
wadza stąd wniosek, że przy większej zrę- 
czności i odmiennej taktyce Bernsdorf do- 
«chodzi do tych samych rezultatów, co Li- 
twinów. 


Cała prasa berlińska omawia szdzegó- 
lowo przebieg ostatniego posiedzemia Komi- 
sji podkreślając, że wyniki jej są bezwarum- 
kowo ujemne i że odnosi się wrażenie, jak 
gdyby się miało tu do czymienia z sabota- 
żem akcji rozbrojeniowej. Organ kanclerza 
„Ciermania” zaznacza, że jako pozytywny 
wynik narad genewskich uważać można chy- 
dba tylko wyrmiamę zdań między przedstawi- 
«ielamt Sowietów i Anglii oraz zdecydowa- 
me wystąpienie przedstawiciela Niemiec, Dy- 
skusja genewska przyczymiła się w wyso- 
kim stopniu do ujawnienia anglo-sowieckich 
kontrowersji, stanowisko zaś przedstawicie- 
Ja Niemiec — jak zaznacza dziennik — spo- 
tka się niewątpliwie z poparciem całego 
społeczeństwa niemieckiego, wykazało ono 
bowiem, co ono myśli o obecnej genewskiej 
komedii rozbrojeniowei. Półurzędowa ,„Deu- 
tsche dipl. polit. Korrespondenz“ oświadcza 
ma ten temat, że ostatnia sesja genewska 
nietylko nie dała żadnych pozytywnych wy- 
ników, lecz wzbudziła nawet wrażenie, jak 
gdyby istniała dążność do uwolnienia się od 
obowiązku rozbrojenia nałożonego przez 
pakt Ligi i traktat wersalski ma. mocarstwa 
europejskie. 


„Der Montag” zaznacza, że wynikami 
tych obrad zajmie się również gabinet a na- 
«wet Reichstag i to jeszcze obecnie. W toku 
ogólnej debaty politycznej, mającej się od- 
być z końcem bież. tygodnia w Reichstagu, 
pewne stronnictwa mają wystąpić z oświad- 
tzeniem  stwierdzającemm rozwiamie się na- 
dzieji pokładanych przez urząd spraw zagra- 
nicznych Rzeszy w wynik prac rozbrojenio- 
wych. Dziennik oświadcza dalej, że minister 
Stresemmann ma obecnie do wyboru dwie 
drogi: albo zrezygnować z dalszych roko- 
wań rozbrojeniowych, albo też zdecydować 
się na wniesienie protestu przeciw sabota- 
żowi rozbrojenia. W tym wypadku jednak 
zapowiedziane ma czerwiec i wrzesień roko- 
wania między Francją i Niemcami będą 
z góry skazane na niepowodzenie. 


„lzwiestia" reasumując dyskusję, prze- 
prowadzoną w Genewie zaznaczają, że przed 
stawiciełe krajów burżnazyjnych przez swe 
oświadczenia zdyskredytowali wszystkie. 
konwencjonalne koncepcie i propozycje wy- 
suwane w Lidze Narodów. Zdaniem dzien- 
nika zdyskredytowana zostałą w statucie 
Ligi Narodów idea możliwości pokojowej 
rewizji cbecnego status quo Oraz idea poko- 
jowego rozstrzygania konfliktów za pośred- 
nictwem Ligi Narodów. Pozatem została na- 
rażona na szwank wiara w trwałość zobo- 
wiązań międzynarodowych oraz idea: wie- 
lostronnego traktatu, potępiającego wojnę 
zaproponowanego przez Stany Zjednoczone. 
Z. S. R. R. — piszą „Izwiestja” — Pragnie 
jak najszczerzej osiągnięcia postępu w dzie- 
dzinie rozbrojenia i właśnie chcąc skierować 
sprawę tę na teren praktyczny, wysunął 
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poszczególnym rządom, zabrał głos Litwi- |stare Światy zostały w Genewie skoniron- | nych krajów cywilizowanych zí 
towane. Dziś nie jest już trudno ustalić, ale w dodatku zyskuje ustawodawstwo bar-|'m. kw.) tak samo, jak i pokazu belgijski 


miej większości ludzkości i dziejów. 


Listy z Paryża. 
Ci, co odeSzii.. 


(Kerespond. własna „Gazety Lwowskiej“). 


W ostatnim tygo 'niu przed swem roz- 
wiązaniem, trzynasta Izba Posłów Trzecie 
Republiki zasiadała rano i popołudniu: u- 
chwalała zalegające ustawy z ŚSzybkością ! 
jednego artykułu co pięć minut. Powszech- 
nie lubiany i energiczny prezes Izby, p. Fer- 
nand Bouisson, socjalista z Marsylji, nie 
miał zresztą dużo kłopotu ze zgromadze- 
niem. Co pewien czas zarządzał głosowa- 
nia i np. 320 głosami przeciw 149 odrzucono , 
wniosek socjalistów o wypuszczenie z wię=| 


posłów. 


Regulamin Parlamentu francuskiego za- 
wiera pomysłowy bardzo przepis o „boites 
de vote”. Każdy poseł ma swoją skrzynecz- 
kę z kartkami białemi (.za”) i niebieskiemi 
(„przeciw”). Aby głosować — poseł nie po- 
trzebuje być obecny na posiedzeniu. Wy- 
starczy jeśli jego kolega odda zań kartkę. 
W każdej grupie jest więc taki specjali- 
sta — „skrzynkarz” od głosowania. Nietru- 
dna jest jego rola w partii socjalistycznej, 
gdzie się głosuje prawie zawsze razem. Ale 
w innych grupach, szczególniej środka, taki 
„Skrzynkarz” — to niezwykły znawca psy- 
chologji swych kolegów i... geografii polity- 
cznej Francji. Musi wiedzieć, że poseł A... 
wstrzymuje się, kiedy chodzi o cła na pro- 
dukty rolne, głosuje za ubezpieczeniami 
społecznemi, a przeciw nowym  podatkom; 
zaś poseł B... choć do tei samej należący 


À 


znajdowała, | rego rozmiary są sześć razy niniejsze - 


z którą stroną związane Są interesy olbuży- | dziej Wszechstrormie i wypracowane, bo naj sąsiadującego z drugiej strony z PO tać M 
| doświadczeniu iñnych krajów oparte. hiszpańskim. W pokazie belgijskim e7 Si 
w or a z h 
Wreszcie odchodząca Izba nadała Fran- Sie będą różne motywy i dł Inf NY 
cii nowy statui wojskowy, składający się z peee i LE „oraz techniczni „gł 5 R bi 
trzech ustaw: e ogólnej organizacji armiji, A ywy Bedą wyiyczndmi w = kast” | Wy 
o rekrutacji, oraz o kadrach i etatach. ustrji i Szwajcarii: w Austrji aSa gir Duj; 
sowana a w Szwajcarii propaganda tur 14 
Najważniejszą. sprawą, wobec  której| ki. Norwegja natomiast w pokazie swy™ ”. 
stanie przyszła izba Posłów — wybrana 22 | chwali się produkcją papieru. W pokaż" | Mhi 
i 29 kwietnia — będzie dokończenie sanacji|ząś państw bałtyckich i środkowo-eur0P”, Hoy 
finansów publicznych. Według wszelkiego | skich górować ma czynnik polityczny. GII skię 
prawdopodobieństwa, wiekszość wyborców | nik ten w specjalnem ujęciu propagandow? Dry 
uzna, że najlepiej dzieło to pozostawić w rę-| ujawnia się niewątpliwie najwybitniei * po” D, , 
kach tych ludzi, którzy ie pod dobrym zna- | kazie sowieckim ulokowanym u wylotu pi; dbo 
kiem rozpoczęli. Gabinet jedności narodowe! | wego skrzydła „domu narodów” (1900 |< | ky 
będzie więc miał większość į w czternastej |kw.). Tutaj obok chronologicznego zobra% tij 
legislaturze, choć znawcy przewidują wzmo-| wania rozwoju prasy rosyjskiej od cza5,, | M0: 
cnienie się centrum. Piotra Wielkiego ma być podkreślone uj ły 
W przyszłej Izbie moga być możliwe|czenie prasy rewolucyjnej i jej orgam dag 
dwie większości: unji narodowej i koncen- | Współczesnej. i ja 
tracji republikańskiej. Pierwsza będzie sze- Pokaźny rozmiarami pokaz włoski (o zj 
zienia skazanych posłów komunistycznych | "0K4 druga — węższa; pierwsza — to prze- | 1000 m. kw.) podkreślać ma specjalnie Ę ny 
— ale na sali nigdy nie było więcej ponad Go |dłużenie stanu obecnego, czyli odkładanie |tęgę kultury italskiej od czasów impe" A f c 
„polityki” na później; druga — bez prawicy | rzymskiego z pierwocinami prasy państ zj ję 
i bez socjalistów — tej „polityki” byłaby wej pod postacią „acta diurna”, oraz roz% o 
wznowieniem. prasy i idei faszystowskiej... Na czoło ie 
Paryż, 23 marca 1928. (sm). |wszystkich pokazów cudzoziemskich „4 t 
„Pressie” wysunie się niewątpliwie £ w 
Kw ZŁ Oski, również wielki rozmiarami U 
: m. kw.), które pozwolą nietylko na bao i 
Miedzynarodowa Wystawa Prasy. ciekawe zobrazowanie prasy franci 
tias) k pod względem historycznym (doba en 
„Pressa” — to skrót nazwy z dnia na a Ya t a O oraz_ wiek SP i 
dzień coraz głośniejszej i bardzo szeroko ud $ > ka w ti 
: 3 ź ierdzić zapomocą dowodów rzecz0Y m èt 
propagowanej międzynarodowej wystawy | noi et orbi, że prasa jej nie jest zjawi", Py 
prasy, którą urządza na przeciąg nadcho- SOI OBR yć byłu Zna "uż Ry Sj dz 
dzącego półrocza letniego Kolonia. „Pres- istnienia A > " śe I pok” h 
"e hasło, rzucone w Świat z nad Re-| 5 ; prasy Sp A narodów. (c żę 
z4 to mosto ran i Polski, dzięki uprzeimości zarządów F dy 
nu, by ściągać w ciągu całego lata nad jego |ksżnic jak: Bibljoteka Jagiellońska o 2 
brzegi miljony ludzi ze wszystkich krajów | Menm, Bibljoteka Raczyńskich Książnicź ly ki 
M BYR dotychczas, ka jak głoszą li- Kopernika w Toruniu, oraz innych, a tak CA 
czne w różnych językach publikowane pro- | wiagcjcieli zbiorów prywatnych pe”, by 
spekty i ogłoszenia, Oraz wieści prasowe, "— |mógł zademonstrować nawet gazely U di 
widowisko, nazwane rewią prasy, a mając » PT; ię 


grupy, wstrzymuje się przy podatkach, a zlo | 
suje przeciw ubezpieczeniom i t. d. Najpopu- 
larniejiszym w Izbie „skrzynkarzem” był 
(i będzie) pos. Saumande, zgrabnie operują- 
cy setką skrzynek czterech grup środka. 

Najbardziej znamiennemi głosowaniami 
Izby w ostatnim dniu jej obrad (17 b. m.).| 
były: wspomniane wyżej odrzucznie wni9- 
sku socjalistów o wypuszczenie posłów ko- 
munistycznych; dalej odrzucenie 326 głosa- 
mi przeciw 175 wniosku socjalistów i paru 
rzdykałów o zniesienie t. zw. „zbrodniczych 
ustaw” z lat 1893 i 1894 ograniczających wol 
ność prasy i skierowanych przeciwko akcji 
wywrotowej; wreszcie — zdjęcie z parząd- 
ku dziennego prawie tą samą większością 
propozycji pos. Chabrun'a, republikanina so- 
cialnego, zmierzającej do przyznania urzęd- 
nikom prawa tworzenia zwiazków zawodo- 
wych. 


Te trzy głosowania są dlatego charak- 
terystyczne, że odbyły się w Izbie Kartelu 
Lewicy; w Izbie, której większość wybrana 
została pod hasłem zniesienia „lois scćlóra- 
tes” i przyznania urzędnikom „droit syn- 
dicał”. Z kartelowej odchodząca Izba stała 
się więc umiarkowaną; z roznamiętnionego 
zgromadzenia, wypędzającego z pałacu Eli- 
zejskiego niemiłego sobie Prezydenta Repu- 
bliki, przemieniła się w ciało stateczne i u- | 
miarkowane, dające się prowadzić przez p.l 
Poincarć'go, a więc przez męża potępionego | 
11 maja 1924 roku... 


Nic więc dziwnego, że niektóre organy 
lewicowe pożegnały odchodzącą Izbę arty- 
kułami pełnymi melancholji. „La législature 
clese nous laisse une déception amère” — 
pisze w „Quotidienie” p. Piotr Bertrand. 
Ale taki p. Jerzy Ponsot („Ere Nouvelle”) 
bynajmniej tej gotyczy nie podziela: „Z 
wyjątkiem p. Marina — powiada — obecny 
gabinet składa się z przedstawicieli ugrupo- 
wań lewicowych... Jest to gabinet pokoju 
europejskiego. Z punktu widzenia bezinte- | 
resowności i pracy, Izbę odchodzącą wypa- | 
da cenić o wiele wyżej od leniwci Izby Blo- 
ku Narodowego”. 


Żegnając swych kolegów, prezes Bouis- 
son słusznie zaznaczył, że ta legislatura stą- 
nęła wobec „odpowiedzialności, których nie. 
podejirzywała”. Popełniła niewątpliwie sze- 
reg błędów w polityce finansowej, przez 
dwa pierwsze lata swego istnienia, ale — 
zdawszy sobie sprawę z grozy sytuacji — 
ustatkowała się i pozwoliła rządowi jednoś- 
ci narodowej p. Poincarć go poprawić kurs 
franka, zrównoważyć budżet i Skonsolido- 
wać znaczną część długu krótkoterminowe- 
go, słowem — szczęśliwie rozpocząć sana- 
cię finansów francuskich. 


Pozatem Izba uchwaliła doniosłą usta- 


I 


projekt natychmiastowego częściowego roz-|wę 0 ubezpieczeniach społecznych (14 b. m.), 
ibrojenia na podstawie uwzględnienia sytua- dzięki której Francja nietylko przekreśla o- 
cji państw małych ż słabych. Świat nowy i!późnienie, w jakiem się w stosunku do in-' zaś otaczający teren pokazu polskiego, któ- 


być ponoć rewją kultury i cywilizacji wszyst 
kich narodów... „Pressa” — to apel na wspól- 
ną zbiórkę sił zbrojmych „siódmego mocar- 
stwa”, celem zademonstrowania jego potęgi, 
jako czynnika kulturalnego, społecznego, 
ekonomicznego i politycznego w życiu całe- 
go świata... > 
x x 

„Pressa”, obecnie jeszcze przygoto- 
wywana, zarówno w Kolonii na terenie, na 
którym ma być od dn. 12 maja otwarta, jak 
i w częściach swych w różnych krajach, — 
budzi już teraz coraz żywsze zainteresowa- 
nie. Wyrazem tego coraz liczniej ziawiają- 
ce się w prasie zagranicznej, nietylko nie- 
mieckiej, artykuły i informacje o tem, co bę- 


idzie na tej wystawie, i jak do wystąpienia 


na niej szykują się różne narody. 


Najwięcej o „Pressie” pisze oczywiście 
prasa niemiecka, największe bowiem chce 
Zrobić niespodzianki i najbardziej pragnie 
się popisać wobec swych gości i sąsiadów, 
jako inicjatorka tej potężnej imprezy, która 
w jej mniemaniu nie może być inną, niż „co- 
losal”... 

Przyjrzyjmy się, 
goście — nie Niemcy, zaproszeni do uczest- 
nictwa w „Pressie”, narody, dla których 
„Pressa” wybudowała specjalny „dom go- 
ścinny” —  „Staatenhaus”. Oodnająwszy w 
nim dla każdego z narodów tyle miejsca, ile 
sam zapragnął — na urzadzenie własnego 
pokazu... 


cielami sier wydawniczych 


i dziennikarskich przedstawiłem po powro- | cji Komitetu Wykonawczego w stoli 
cie moim z Kolonii projekt programu pokazu bycia potrzebnych a brakujących IU 
w obramowaniu architektonicz-|na należyte urządzenie pokazu. 


polskiego 
nem p. arch. Stanisława Brukalskiego, a za- 
razem wskazałem wytyczne, iakiemi kierują 
się inne narody przy urządzaniu własnych 
pokazów, a jakiemi kierować się winna 
Polska. 

Stany Zjednoczone, które ulokowały się 
na miejscu czołowem w lewem skrzydle 
„domu narodów” (1100 m. kw. powierzchni) 


j 
zamierzają pochwalić się wielkiemi wydaw-| Rządu polskiego oraz sen. Jevelo0v pić gl 
nictwami prasowemi, a zarazem wysunąć |niem Wolnego Miasta Gdańska 0 
drukarskiego i wielkość |w Senacie pisma, stwierdzające» / 
produkcji w dziedzinie maszyn gazetowych, | polsko-gdańska z dnia 12 sierp"! „ta 
mając za sąsiadkę Anglię, która w swym |zastosowaniu ceł wywozowych, z0 
„home” (750 m. kw.) pragnie zaprezentować |twierdzona w Polsce i w Gdańsk" 
nietylko prasę z całego „Imperium Brytyi- | nabiera ostatecznej mocy prawnej 
się |3 kwietnia b. r. Nadmienić należy; 


postępy kunsztu 


skiego”, ale i pozwoli zareklamować 
swym wielkim koncernom prasowym. 
Również na bardzo szeroką skalę jes 
zakrojony pokaz wspólny Hiszpanii i Portu- 
galji, oraz państw ibero-amerykańskich (1500 
„m. kw.), sąsiadujący częściowo, częściowo 


jak się przygotowują | twórczości rodzimej, związanej z pras% 


|tetu doprosiło do Komitetu Wykona* dł 
Na odbytej w tych dniach naradzie po-| kiiku przedstawicieli ' 
wołanego jeszcze w październiku r. u. z ini- | zwróciło się do członków zamiejsco* 

cjatywy M. S. Z. Komitetu Organizacyjnego | prośbą o potworzenie w większych crit. 
Pokazu Polskiego na „Pressę” z przedstawi- kach ruchu wydawniczo-prasoweg0 
prasowych | tów lokalnych, celem poparcia czyń” 


ę|powyższej umowy stosowane 


ne” z XVI stulecia oraz liczne awizy i 
kuriusze i w polskim i w innych ię7 
wydawane w XVII w., a nadto pocz sf 
gażet i czasopism z w. XVIH z całego gilt 
ru ziem polskich dawnei Rzeczypo T wg 
Następnie zaś pokaz polski da obraz Ci@⁄^ g 
warunków, w jakich znajdowała ie z 
Polski (w kraju i na obczyźnie) na 4 
przełęczy wieku XIX, nie mogąc się W 
runkach tych rozwijać jawnie i von 
szukając ujścia w ciemni piwnic pod Pf 
cią wydawnictw tajnych... Świty i 
prasy w tej dobie niewoli narodu zobit ge 
pokaz polski nietylko zapomocą W? tys, 
nictw, ale i zestawień gralicznych sta", 
cznych, tak samo, jak i prasę z czasów A 
ny światowej (1914—1919), oraz prasę p 
czesną Ostatniego dziesieciolecia (19187 
w jej rozwoju już nader szybkim. „jj 


W pokazie współczesnej prasy PO” ył 
podkreślone i uwidocznione będzie, r í 
LJ 


of 


sp". 


rosła się ona znacznie do pokaźnej 
około 2.000 wydawnictw. Rzutowo też „gf 
brazowana będzie cała organizacia " gr 
i postępy pewne w dziedzinie kunszł! gd” 
karskiego, oraz w innych dziedzinac” 


BRĘPREE PZEAÓZORZIOREPEGZ 


Pragnąc, by pokaz nasz był m0 gf 
najkompletniej obesłany, Komitet przed 

termin zgłoszeń do dnia 30 b. m. A 
nadsyłania eksponatów do dnia 7 K 
r. b. Celem zaś wydatniejszego WSP 
łania sfer wydawniczych prezydjut 
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Radca legacyjny Stefan Lalic 
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poż 
był) 
tyce już od chwili jej zawarcia. 


rozporządzeniom polskim, 


— a — „m m 


UM J 3%. 2 F me e] UHR 
r Wanie nieścisłych informacji" „Chwili“, 
„pf — 
ać ię (obec pojawienia się w „Chwili? w nrze 
07 | Wład ćnym artykuliku p. t. „Wbrew intencji 
Me | cą, Wyższych”, reprezentant A. W. zwró- 
o | Ghz, do Urzędu Wojewódzkiego z prośbą 
sto” Wyg, ZE informacje i otrzymał od Naczeln. 
A | biją, lu Bezp. Publ. Rutkowskiego naste- 
po S, wyjaśnienie: | 
gó Mhig nator dr. Schreiber interweniował u 
per | tyg, Sprawie kilku rzekomych represji, 
"| iej wanych przeciw części ludności żydow- 
ref Dra Przez niektórych starostów. Obiecałem 
p” f» * Zbadać, pozatem zaś oświadczyłem 
r dbo tatorowi, że oczywiście Administrację 
4 leg ląznje bezwzględna bezstronność — za- 
m | ci E całym naciskiem w szeregu instruk- 
zów m- hików — konieczna, zwłaszcza dziś, 
e wa „rach, które są zawsze dla społeczeń- 
ac acj bewnym wstrząsem moralnym. Styli- 
laty. "tykuliku „Chwili” o interwencji se- 
(ok | tup dra Schreibera, jest nieścisła. Arty-| 
po” Zna; ten podsuwa mi, jakby opinię, że u- 
ja | yg Prawdziwość, bardzo zresztą nielicz- 
gd | nog ATzutów, przeciw Administracji pod- 
gdl | lej, ch, co nie odpowiada ani treści mo- 
gab ahi panowy z p. senatorem dr. Schreiberem 
go aktycznemu stanowi rzeczy. 
p” 
go li - Bała 7 
ad | An finansowy Polski w (927 mok“. 
lh (Broszura St. Starzyńskiego). 


ka  Wieżo wyszła broszura St. Starzyń- 
st 20, Dyrektora Departamentu w Mimister- 
Bop; Karbu, omawiająca stan finansowy 
feine 1927 roku. Autor stwierdza w roz- 
żę za I, poświęconym sprawom skarbowym, 
Togan ub. nieznaną już jest po sbmonie do- 
2 OW skarbowych rubryka wpływów 
ję "Si pieniędzy zdawkowych, która dzię- 
SOSpodarce przedmajowej musiała jesz- 
igurować w 1926 moku, przeciwnie zaś, 
Stronie wydatków widnieje: wykup pie- 
V zdawkowych. 
Big, chody budżetowe wzrosły we Wszy- 
"s dziedzinach. Szczególnie wielki 
ron. dochodów z przedsiębiorstw pań- 
ty ych świadczy œ usprawnieniu apara- 
dig stwowego. W podatkach bezpośred- 
das Taiwiększy wzrost wykazuje podatek 
dop odowy, co świadczy © podnoszeniu się 
dozą ty tu w kraju i usprawnieniu aparatu 
Wig tkowego. Z podatków pośrednich maj- 
i 7 wzrost wykazuje podatek od cukru 
„a stałemu wzrostowi konsumcji krajo- 
zyj pływy podatku majątkowego: zmniej- 
kol SĘ w 1927 r. o 13%, co się tlumaczy 
wię oŚCIĄ, że ma r. 1927 pozostały po 
„p 2761 cześci, należności tego podatku tru- 
Ściągalne, 


do 
di 
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dasz (eforma systemu. podatkowego jest w 
pi ligo m ciagu opracowywana. Projekty sta- 
A | doye atku majątkowego i podatku docho- 
Pi Drg 0 zostały już przez Radę Finansową 
PA șa Ste. Reforma dotycząca rozdziału źró- 
5 oyp datkowych państwowych i samorzą- 
M] Giy | Wymaga jeszcze poważnych stit- 
i ? 

Wy e taliza wydatków wykazują wzrost 
duą ków inwestycyjnych, szczególnie w 
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tach rolniczych. 
zechodząc do 


Ra 


3 


dyr. Starzyński stwierdza wzrost obiegu 
pieniężnego o 28%, wzrost zakupów. krusz- 
cu w Banku Połskim o 115%, walut o 215%. 
Portfel wekslowy: wzrósł o 42%, działalność 
kredytowa: Banku została znacznie rozsze- 
TZOMA, A 

W rozdziale: trzecim omawia autor roz- 
wój bankowości państwowej i prywatnej. 
Zestawienia cyfrowe stwierdzają, że dzia- 
łalność banków państwowych ‘skierowana 
została na właściwe drogi. W r. ub. nastą-, 
piło ogromne zwiększenie kapitałów zakła- | 
dowych. B. G. K. i P. B. R. stały się potę-| 
gami kredytowemi, już nietylko na stosunki | 
polskie, ale i na miarę europejską. 

W końcu przedstawione są sprawy kre- 
dytu długo- i krótkoterminowego, ruchu. giel- 
dowego itd. Broszura zawiera w zwięzłej 
formie b. wiele ciekawego materjału. 

B. 


Budžet nadzwyczajny m. Lwowa 


W sobotę popołudniu odbyła się u p. 
Komisarza Rządu Strzeleckiego konferencja 
prasowa, której zadaniem było zapoznanie 
opinji lwowskiej” z progtamem inwestycyj- 
üym, przewidzianym -w budżecie nadzwy- 
czajnym na rok 1928/29. Wydatki inwesty- 
cyjne wynoszą 31,936.798 zł. Majątek ko- 
munalny partycypuje w nich sumę 11,050.000 
zł. i obejmuje budowę domów mieszkal- 
nych (4.430.000). budowę hal targowych 
2.000.000, budowę nowych szkół (3.430.000 
zł.), meljoracje i odbudowę gajówek w ma- 
jątkach gminnych (190.000 zł), zakupno 
gruntów pod budowę (1000.000 zł.). 

Udział przedsiębiorstw komunalnych 
w inwestycjach wynosi 9,342.798 zł. a mia- 
nowicie : inwestycje w zakładach elektrycz- 
nych 6,220.000 zł, w Zakładzie gazowym 
1,120.000 zł, wodociągowym 1,702.798 zł., 
w Rzeźni miejskiej 300.000 zł. 

2,000.000 przeznaczone są na spłatę | 
długów, celem pokrycia niedoboru budżetu) 
r. 1927/28. 

Inwestycje na drogi i place publiczne 
wynoszą 4.300.000 zł. i obejmują budowę 
nowych dróg za 3.300.000 zł. i automobiza- 
lację miejskiego Zakładu czyszczenia miasta 
za 1,000.000 zł. 

Wydatki na zdrowie publiczne w sumie 
1,300,000 zł. obejmują: budowę nowych 
kanałów (1,000.000 zł.) oraz urządzenie kąpieli 
stawowych w Zamarstynowie (300.000 zł.). 

Wydatki na bezpieczeństwo publiczne 
w postaci automobilizacji taboru Miejskiej 
Straży pożarnej wynoszą 400.000 zł. Nie- 
zbędne budowle dla administracji gminy 
3,219.000 zł. i w końcu nieznaczną stosun- 
kowo, sumę pochłania udział Lwowa w 
Powszechnej Wystawie Krajowej w Poznaniu. 

Dia pokrycia tego budżetu miasto za- 
ciąga następujące pożyczki: z komitetu roz- 
budowy 3,500.000 zł, w Banku Gospod. 
Kraj. ewentualnie w bankach zagranicznych 
28,386.798 zł. Ponadto przyniesie pewien 
dochód 50%, dodatek do należności od sa- 
mochodów, komunalny podatek od zbytku 
mieszkaniowego, oraz 10%, dodatek za prąd 
i gaz. 

A Przedstawiwszy ten preliminarz p. Ko- 
misarz Rządu udzielał szczegółowych wy- 
jaśnień. Budżetem nadzwyczajnym objęte 
są przedewszystkiem inwestycje dające gwa- 
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IEczYSŁAW OPAŁEK. 


Pered odjazdem postów Iwomskch 
w roku 1848. 


SRR „ZE 


Igąg 27 bko następowały po sobie wypadki 
Woj, "Oku, trzymając w ciągłem napięciu 
badiy w podnieceniu umysły. Strzały, które 

dnia 24 lutego w Paryżu, odbiły się 


ZĘ 


dagje YCH rezydencyj. Przestrach wyssał 
| biał. Iumieniec z twarzy króla pruskiego 
Edy u rẹka zadrżała z wściekłości i lęku, 
Źnię,, Pisać wypadło amnestię dla wię- 
Wracaj Olitycznych. A kiedy lud berliński 
Gami „.7 Moabitu z uwolnionymi powstań- 
czę Polskimi, pobladło oblicze króla jesz- 


brzepu rdziej, bo odkrywszy głowę, musiai 
CIĆ mimo okien pałacu rozkrzyczaną 

% swoich i polskich buntowników. 
'èrlina do Wiednia niedaleko, a „za- 
Unai wolucyjna” szła niewstrzymana, Nad 
Stary tygrys błysnął wściekle zę- 
2 bezsilny chował ogon pod siebie. 
Wiany dotąd Metternich, zły duch 
ers apitulował. Dnia 13 marca złoży 
wo, do Anglii wyjechał, a w dwa 


» lec 


à spraw walutowych 


dni późniei ogłosili heroldowie 
wszem wobec — konstytucję. 

„Wiosna ludów” niosła  ucieiniężonym 
sercom najjaśniejsze słońce, kwiecie najpięlc- 
niejsze — czarowała jak nigdy. Zaczynał się 
w Austrji brzemienny nadzieją i wypadkami 
tok wolności druku i szkoły ojczystej, rok 
barwnych gwardyj narodowych, rok swo- 
bód obywatelskich i — wyborów do wie- 
deńskiego „Reichstagu”. 

Tak jest, wyborów. Inne one były 
wprawdzie od dzisiejszych, nie skupiały 
przy urnie wszystkich obywateli, dzieliły in- 
teresowanych na wyborców i prawyborców, 
mimo wszystko jednak emocjonowały silnie 
społeczeństwo, upajały je posilnem winem 
konstytucyjnej zdobyczy. 

W dniu 18 czerwca ukończono we Lwo- 
wie prawybory. Dni następnych użyto na o0- 
żywione i ważne narady W dostojnych mu- 
rach Zakładu Narodowego Ossolińskich, wy- 
pracowywano jednomyślność i zgodę. Dnia 
4 lipca przystąpili wyborcy w liczbie 232 
mężów do ostatecznej akcji, zaczem z urny 
wyborczej wyłoniły się nazwiska Leszka 
Dunin Borkowskiego, Mariana Dyiewskiego 
i Florjana Ziemiatkowskiego. 

Byli to posłowie miasta Lwowa w pa- 
niętnym roku 1848. i 

Na arenę nowej pracy wstępowali z 
wielkiemi nadziejami i pod hasłem, któremu 
lał wyraz poseł Lubaczowa zasłużony Fran 
ciszek Smolka, w manifeście swyin do wy- 


= 


rancję zysków, do których należą: elektro- 
wnia, gazownia, rzeźnia, wodociągi, hale 
targowe, meljoracje w majątkach gminy itp. 
W drugim rzędzie inwestycje są tego ro- 
dzaju, że nie dają zysków ale pokrywają 
w zupełności lub częściowo własne annui- 
tety. Tu należą budowa domów mieszkal- 
nych, automobilizacja taboru Zakładu czy- 
szczenia miasta, urządzenie kąpieli stawo- 
wych w Zamarstynowie itp. Grupa inwesty- 
cji rentujących się i pokrywających się wy- 
nosi ogółem 60%, całej sumy pożyczkowej. 
Trzecią grupę stanowią inwestycje nieren- 
tujące się, ale przyczyniające się do oży- 
wienia życia gospodarczego, a tem samem 
do podniesienia ogólnego dobrobytu mie- 
szkańców i ich siły podatkowej, Do grupy 
tej wchodzą także inwestycje o charakterze 
korzystnej lokaty kapitałów. Do grupy tej 
należą m. i. budowa drcg, kanałów, udział 
w wystawie poznańskiej, zakupno gruntów. 
Do ostatniej grupy inwestycji nierentującej 
się, należą wydatki na szkoły i na niezbę- 
dne budynki dla administracji gminnej. 


KRONIKA. 


Lwów, 26 marca. 


Poniedziałek, 26 marca. Rz.-kat. Dyzmy 
E manuela. — Gr.-kat. Nikifora. 


TEATR WIELKI. 


Poniedziałek 26 bm. 
wyst. Al. Moissiego. 
Wtorek 27 bm. „Spadkobierca'”, 


„Hamlet“ ostatni gość. 


TEATR NOWOŚCI. 


Poniedziałek 26 bm. o 8 wiecz. 
Wtorek 27 bm. „Tylko Ty“. 


„DzIkoOREY 


TEATR MAŁY, 

Poniedziałek 26 g. 7.30. Premiera „Lekarz 
Miłości*. Wyst. M. Ćwiklińskiej. 

Wtorek, 27-go bm. godz. 7.30 wiecz. „Lekarz 
Miłości”. Gość. wyst. M. Ćwiklińskiej. 


KINOTEATR MIEJSKI. 

Miejski Kinoteatr w sali Teatru Nowości. 
Wyprawa Rasmussena do bieguna północnego i 
dwie komedje: Dyzio na plaży i Pies. jako 
zwrotniczy. 


Jubileusz 5Q-lecia gimnazjum IV im. Jaz: 
Długosza we Lwowie odbędzie się w dniach 9 
i 10 czerwca b. r. Komitet jubileuszowy uprasza 
wszystkich b. profesorów i wychowanków teg. 
Zakładu z okresu 50-letniego, którzy dotychczas 
nie zgłosili jeszcze współudziału w uroczystości, 
aby uczynili to w najbliższym czasie. Wszełk:. 
korespondencje i zgłoszenia należy skierowywać 
do Dyrekcji gimnazjum IV im. Jana D.l 
wę Lwowie ul. Nikorowicza 2 obok Politechniki, 

Zarząd Powszechnych Wykładów Uniwer.- 
syteckich i Politechnicznych donosi, że siódmy 
wykład Dra J. Frostiga p. t. „Osobowości psy- 
chopatyczne  (Zmniejszona odpowiedzialność)" 
odbędzie się w poniedziałek 26 marca br. o go- 
dzinie 19-tej (7-mej) w sali Kopernika gmach U- 
niwersytetu ul. Marszałkowska 1. 


Podsekretarz stanu w Ministerstwie prze- 
mysłu i handlu dr. Franciszek Doleżal wy- 
jechał do Genewy na posiedzenie Kornitetu 
ekonomicznego Ligi Narodów, którego jest 
członikiem. 


Poseł austrjacki Post powrócił z Wie- 
dnia do Warszawy i objął urzędowanie. 


cesarscy | borców: „Miłość nieograniczona dla drogiei 


nam Ojczyzny — czytamy tam — będzie dla 
mnie w tem trudnem zadaniu przewodni- 
czącą gwiazdą. Jeżeli wszyscy w zgodzie 


braierskiej połączeni za jej przewodnictwem 


bójdziemy, zaprowadzi nas, da Bóg, do 
przystani szczęścia drogiej nam Ojczyzny”. 

Dnia 6 lipca, przed wyjazdem nowoo- 
branych posłów do Wiednia, zebrała się lud- 
ność Lwowa odświętnie odziana w kościele 
00. Dominikanów, na uroczyste dziękczyn- 
ne i błagalne zarazem nabożeństwo. Choć 
był to czwartek, dzień powszedni, świąty- 
nia wypełniła się po brzegi, bo rmłódź rzuciła 
wykłady, rzemieślnicy warsztaty, kupcy 
kontuary. Od niesharmonizowanej różnorod- 
ności ubiorów cywilnych, odbijały rygorem 
i dyscypliną barw przepisowych granatowe 
mundury gwardzistów z amarantowemi 0D- 
szlegami. 

Na ambonę wszedł ks. Roman Zubrzyc- 
ki, doktor św. Teologii i członek założonej 
niedawno Rady Narodowei. Pod kopułą 
białego kościoła zapanowało milczenie głę- 
bokie. W kornym posłuchu poniosty się spoj- 
rzenia ku kazalnicy. U wielkiego ołtarza ja- 
śniejącego glorią tzęsistej iluminacji, chwiały 
się płomyki świec woskowych, zegar pobli- 
Iskiego ratusza wybiiał kwadranse jakiejś 
godziny, a ksiądz Zubrzycki wziąwszy za 
motto słowa Jozuego: „posiądziecie ziemię, 


tylko się umacniajcie i bądźcie pieczołowi- 


tymi” — tak mówił: 


Karol Szymanowski został wybrany 
członkiem korespondentem czeskiej Akade- 
mji Nauki i Sztuki 


Park im, Józeja Piłsudskiego. „Naprzód” 
donosi, że prezydjum miasta postanowiło 
nazwać na cześć Marszałka: Józefa Piłsud- 
skiego jeden z parków krakowskich parkiem 
Imienia Maxrszatka. Józefa Piłsudskiego. 


Nowa komenda Związku Strzeleckie- 
go. Na ostatniem posiedzeniu Związku Strze- : 
leckiego w Krakowie postanowiono utwo- 
rzyć w Tarnowie Obwodowa Komendę Zw. 
Strzeleckiego na powiaty Tarnów, Pilzno, 
Ropczyce, Bochnia i Brzesko. Komendantem 
obwodowym 'zamianowano majora rezerwy 
prof. Machalskiego, zaś komendantem od- 
działu tarnowskiego prof. Chotewskiego. 


Gratulacja Międzynarodowego Biura 
Pracy dla d-ra Kazimierza Iłuskiego. P. Fer 
nande Maurette, szef sekcji Międzynarodo- 
wego Biura Pracy przy Lidze Narodów, sta- 
ły delegat Ligi na Międzynarodowe Kongre- 
sy pracowników umysłowych i szczery 
przyjaciel ruchu koniederacyjnego, nadesłał 
pod adresem Polskiej Konfederacji Pracow- 
ników Umysłowych do dr. Kazimierza Dłu- 
skiego z racji iego wyboru na prezesa Mię- 
dzynarodowej Koniederacji Pracowników 
Umysłowych pismo z serdecznemi życze- 
niami. P. Maurette pisze między innemi: Zna 
jąc działalność Polskiej Konfederacji Pra- 
cowników Umysłowych, której Pan jest pre- 
zesem, z wielką radością dcwiaduję się o 
mianowaniu Pana na stanowisko prezesa 
Międzynarodowej Konfederacji Pracowni- 
ków Umysłowych, która wykorzysta w ten 
sposób poważne Pańskie doświadczenie. 
Mam nadzieję, że stosunki, już i tak bardzo 
Ścisłe między Międzynarodową Koniedera- 
cią Pracowników Umysłowych a Międzyna- 
rodowem Biurem Pracy, obecnie, pod prze- 
wodnictwem Pana, tem bardziej się zacieś- 
nią”... Jest to jeszcze jeden dowód, jak wa- 
żnem dla propagandy mocarstwowego sta- 
nowiska Polski na terenie międzynarodo- 
wym, był wybór Polaka, tak przytem wy- 
bitnego, ta stanowisko prezesa Międzynaro- 
dowej Konfederacji. 


. Zjazd Zarządu harcerskiego oddzialu 
lwowskiego, Lwowskie harcerstwo obcho- 
dziło wczoraj uroczystość wręczeria sztan- 
daru V-tej drużynie lwowskiej .!3rąt" oraz 
walny Zjazd zarządu. Msza św. w Bazylice 
archikatedralnej odprawiona przez prezesa 
ks. Szmyda rozpoczęła ten dzień uroczysty. 
Po defiladzie na rynku, na dziedzińcu ratu- 
sza nastąpiło wręczenie sztandaru, oraz de- 
koracia harcerza Litwina za bohaterskie u- 
ratowanie życia tonącemu w azasie powo- 
klzi. W sali ratuszowej nastąpiło uroczyste 
otwarcie zjazdu przez prezesa ks. Szmydą, 
a powitalne przemówienia wygłosili pp. Wi- 
cewojewoda Grąziewicz, delegat Tow. opie- 
ki nad młodzieżą szkół średnich p. Gajewski, 
wicekomisarz: Frankowski, imieniem ks. Ar- 
cybiskupa ks. kanonik Dziurzyński, delegat 
Kuratorjum Bednarowski, prezes Związku 
obrońców Lwowa p. Nowak - Przygodzki, 
imieniem Zjednoczenia towarzystw kobie- 
cych p. Lubomirska. Następnie prof. Niem- 
czycki wygłosił znakomity referat o roli 
harcerstwa w życiu Narodu. Wkońcu przy” 
ięto do wiadomości, sprawozdania i przepro- 
wadzono wybory uzupełniające do zarządu. 


a R A AW ZW = WNE RZ 0 


„Bracia!.. Oto już Święty duch zgody 
i jedności owionął serca i umysły nasze, 
zbliżył braci do braci, roztrącił ponury mur 
przesądu i nieufności, niezgody i nienawiści 
daje już teraz wiekopomny przykład 
wszystkim narodom, kto jest ta odradzająca 
się Polska. Tym duchem jedności i zgody 
przejęci, obraliśmy jednogłośnie prawie sza- 
nownych posłów naszych, głośnych z swei 
niezłomnej gorliwości, znanych ze swego 
światła, cenionych ze swego  patrjotyzmu 
i da Bóg, uwiecznionych kiedyś w sercach 
narodów wdzięcznością. Duchem wiary i po 
bożności Polaków wiedzeni, zgromadziliśmy 
sie do domu Boga oiców naszych i naszego, 
składając Mu dzięki za odebrane dobrodziej- 
stwa i błagając Go o moc poselstwa 
pomni słów: tylko się umacniajcie!”. 

* 

Podniosłe kazanie ks. Zubrzyckiego, 
przetrwało do naszych czasów w postaci 
dziesięciostronicowego druku, wytłoczonego 
w r. 1848 w oficynie Poremby i opatrzonego 
tytułem: „Mowa miana w kościele OO. Do- 
minikanów dnia 6 lipca 1848 podczas uroczy- 
stego nabożeństwa dla posłów naszych od- 
jeżdżających do Wiednia”. Książeczka ko- 
sztowała 6 krajcarów m. k. a dochód z roz- 
sprzedaży przeznaczony był dla Jana Kan- 
tego Andrusikiewicza powstańca chochołow- 
skiego, który wróciwszy z kazamat Spiel- 
bergu, pozostawał w wielkiej biedzie z ro- 
dziną. . 


mu. 


Zjazd w Katowicach. Wiauli gimnazjum 
państw. odbył się w Katowicach zjazd od- 
działu śląskiego Związku harcerstwa pol- 
skiego, przy udziale około 200 delegatów 
Kół, Przyjaciół i Hufców Związku harcer- 
stwa polskiego. 

Ziazd lekarzy weterynaryjnych. W nie- 
dzielę 24 bm. o godz. 10.30 w salach Rady 
miejskiej w Warszawie odbył się 3-dniowy 
zjazd Związku lekarzy weterynaryjnych, w 
którym wzięło udział 320 delegatów, przy- 
byłych na zjazd ze wszystkich krańców 
Państwa. 

Nowa placówka naukowa. Wczoraj o 
godz, 17.40 w sali Tow. Naukowego War- 
szawskiego odbyło się uroczyste otwarcie 
sekcji samorządowej Wydziału nauk polity- 
cznych Wolirej Wszechnicy Polskiej. Na o- 
twarcie przybyli między iunynii pp. Mini- 
stnowie Dobrucki i Sławoj Składkowski, Wi- 
ceminister Jaroszyński, wiceprezydent: m. 
Warszawy! dr. Bogucki, wyżsi urzędnicy Mi- 

'misterstwa W. R. i O. P. oraz spraw we- 
winętrznych, przedstawiciele świata mauko- 
wego i inni, 

Obrady inspektorów szkolnych. W Kra- 
kowie rozpoczęty się w szkole św. Florjana 
obrady: inspektorów szkolnych, które po- 
trwają dwa dni. W obradach bierze udział 
około 60 instruktorów. 

Muzeum Poczt i Telegratów. W War- 
szawie odbyło się otwarcie dla. publiczności 
Muzeum Poczt i Telegrafów. 

Zjazd okręgu lwowskiego T. N. S. W. 
odbył się wczoraj niezwykle licznie w sali 
gimnazjum im. Batorego. Przewodniczący 
dr. Kuczyński otwierając obrady podkreślił 
apolityczmy charakter Towarzystwa i wska- 
zał na jego państwowo-twórcze tendencje. 
imieniem Kuratorjum powitał zjazd wizyta- 
tor Wiśniewski, imieniem stowarzyszenia 
dyrektorów szkół Średnich dyrektor Nittnian. 
imieniem zarządu głównego p. Kaniowski. 
Po przedłożeniw sprawozdania działałności 
zarządu i dyskusji ma ten temat odbyły się 

- wybory uzupełniające. 

Zjazd Okręgowy T, S. L. obradował 
wczoraj w sali Towarzystwa Gospod, Po 
zagajeniu obrad przez dra Gubrynowicza, 
nastąpiły sprawozdania delegatów z okrę- 
gów. Wkońcu wybrano zarząd ścisły TSL. 

Czyiisze w kwietniu. Z dniem 1 kwie- 
tnia stawki czynszowe zostają podwyższone 
o 6%, osiągając tem samem 100% czynszu 
przedwojennego. Zaznaczyć mależy, że opła- 
ty czynszowe są cyfrowo wyższe od! przed- 
wojennych z powodu ustawowego przelicze- 
nia, 1 k. = 105 groszy, Od podwyżki zwol- 
nione są do końca czerwca b. r. mieszkania 
l-pokojowe, względnie złożone z pokoju i 
kuchni. Mnożnik dla nich wynosi 54.51, dla 
wszystkich innych mieszkań i lokałów 105. 
Oprócz tych opłat czynszowych posiadacze 
mieszkań i lokali płacą podatek komunalny 
od lokali wedle wymiaru otrzymanego na 
czekach P. K. O. wprost od Magistratu. 

Wznowienie akcji sanitarnej. Już w koń- 
cu kwictnia Departament Służby Zdrowia 
wznowi inspekcje sanitarne po całym kraju, 
a przedewszystkiem w stolicy. Dopiero bo- 
wiem inspekcie wiosenne i letnie pozwalają 
na należyte zorientowanie się w postępie 
prae władz państwowych i samorządowych 
w kierunku podniesienia czystości i hygjeny 
w kraju. 

Radio a Loteria Państwowa. Dyrekcia 
Polskiego Radja wprowadziła obecnie na- 
dawanie wyników ciągnień Generalnej Dy- 
rekcji Loterji Państwowej. W ten sposób po 
każdemu losowaniu wszyscy zainteresewani 
będą codzień szybko, już w kilka godzin pa 
ciągnientiu informowani o iego wyniku, — Ma 
to szczególne znaczenie dla mieszkańców 
prowincji, którzy jeszcze tego samego dnia 
Lędą wiedzieli, czy los im się nie uśmiechnął. 

Ruch towarowy na liniach powietrznych. 
. W czasie od 1-go do 15-go marca rb. ruch 
towarowy na linji powietrznej Wiedeń - Kra- 
ków osiągnął rekordowe cyfry: W okresie 
tym przewieziono 4.774 kg. towaiów, wyko- 
rzystując caly dozwolony tonaż płatowców. 
Zgłoszeń na przewóz w tym okresie czasu 
było tak dużo, że biuro „Aerolołu” w Wie- 
dniu zmuszone było odmówić przewozu 
irachtów na łączną wagę 4.500 kg., jak rów- 
nież sprzedaży biletów 9 pasażerom. 

Ruch budowlany w Gdyni. W Gdyni da- 
je się zauważyć wzmożenie ruchu budowla- 
nego, które w całej pełni objawi się w za- 
czynającym się sezonie, W sezonie tym ma 
powstać 260 kamienic. W związku z tem pa- 
nuje silny brak materjałów budowlanych, 

Pożar toriowisk. W okolicach Strzebili- 
na zapaliły się z mieustalonych dotąd przy- 
czyn torfowiska, Pożar torfowisk trwa już 
od dwóch dni i dotąd nie zdołano go ugasić. 


Odczyt o współczesnej literaturze polskiej 
w Rzymie. W Rzymie odbył się odczyt prof. 
Damianiego „O współczesnej literaturze polskiej". 
Prelegent omówił szczegółowo z doskonalem 0- 


A 
| 


panowaniem tematu twórczość Berenta, Orka- 
na, Kadena i Grubińskiego. 

Ada Sari w Nowym Jorku. W Carnegie Hall, 
w największej sali koncertowej Nowego Jorku, 
odbył się koncert śpiewaczki Ady Sari, Występ 
artystki polskiej odbył się przy całkowicie wy- 
pełnionej widowni, co jest rzadkością w Carne- 
gie Hall. Ada Sari odśpiewała w pierwszej czę- 
ści koncertu pieśni Paderewskiego, Różyckiego 
i Moniuszki. Drugą część programu wypełniły 
utwory Scarlatiego, Rossiniego i Rimskij-Korsa- 
kowa. Artystkę przyjmowano owacyjnie. „New 
York Times“ i „New York American“ oraz wiele 
innych dzienników zamieszcza niezmiernie po- 
chlebne dla artystki recenzje. Pani Ada Sari wy- 
jechała do Chicago i Bufalo na dalsze koncerty. 

Król Amanuliach zamianowany został przez 
uniwersytet Oxfordzki doktorem prawa cy 
go honoris causa. 

Adwokat Supiński z Jersey City został mia- 
powany asystentem generalnego adwokata stanu: 
New Jersey. Supiński jest pierwszyin Polakiem 
we wschodnich stanach, który piastuje tak w 
soki urząd. Supiński rozpoczyna urzędowanie dnia 
1 kwietnia. 

Konferencja kolejowa. „Voss. Ztg.* donosi, 
że obradująca w Leningradzie konferencja kole- 
jowa miemiecko-rosyjsko-polska uchwaliła uznać 
stację Marienburg i Siemendorf jako stacie przej 
ściowe, dzięki czemu bezpośrednia komunikacja 
kolejowa przez korytarz gdański zostanie po- 
ważnie ułatwiona. 

Berliński bankier Ludwik Loewy, właścici 
domu bankowego Schneider i Landgraf zniki 
z Berlina, sprzeniewierzywszy około miljon: mk. 
Policja berlińska przypuszcza, że  defraudant 
przeszedł granicę wschodnią, i wysłała za nim 
listy gończe. 

Kataklizmy w Meksyku. Stolicę Meksyku 
miasto Meksyk mawiedziło w dn. 22 bm. silne 
trzęsienie ziemi, wskutek czego wybuchło wiele 
pożarów. Liczba ciężko rannych jest znaczna, 
lżej rannych wprost ogromna. Miasta Tabasco, 
Guererro i Pueblo nawiedzione zostało rówiicz 
trzęsieniem ziemi. 

Katastrofa na morzu. Parowiec szwcdzki 
„Hitos“ dążący z N. Orleanu do Aleksandrii roz- 
bił się na pełnem morzu w okolicy przylądka Ta- 
rifa podczas gwałtownej burzy. która szalała 
tam ubiegłego wieczora. Załoga parowca roze- 
słała sygnały wzywające pomocy. poczem przo- 
siadła się na łodzie. Zaałarmowany sygnałami 
transportowiec angielski wszczął poszukiwania 
które nie dały żadnego wyniku. Natomiast pa- 
rowiec angielski „Somali“ odnalazł łódź, w której 
znajdowało się 12 ludzi z załogi „Hitos“. Brakuje 
jeszcze jednej łodzi z 11 ludźmi: Wedle później- 
szej depeszy, łódź z 11 członkami załogi rozbi- 
tego parowca, przybyła do miejscowości Tarifa. 
Cała zatem załoga, prócz kapitana i drugiego o- 
ficera, których dotychczas brak, została urato- 
wana. 


FIŚIEDNIGTWO | sitke 


Jakób Wassermann: „Maski Erwina 
Reinera”. Powieść. Z upoważnienia autora 
przełożył Marceli Tarnowski. Instytut wy- 
Jawniczy Renaissance. Warszawa it. d. 
1928. 

Pisarz subtelny, autor szeregu powieści 
bardzo ciekawych. Lata dziecinne i wick 
meski przeszły mu w warunkach ciężkich, 
grożących częstokroć nawet wykolejeniem. 
Nie zmarniał jednak, przeciwnie: zaiaśniał na 
niemieckim _firmamencie literackim jako 
gwiazda pierwszego stopnia. „Maski” należą 
do utworów  Wassermanna najlepszych. l 
słusznie. Autor wprowadził do fabuły nie- 
zwykle interesującej, momenty o wysokiem 


napieciu. Postaci jego, pierwszo- i drugo-pła- 


iiowe,.charakteryzuje głębokie ujęcie, opar- 
te na znajomości duszy ludzkiej i kapilalnej 
obserwacji. Taki Erwin Reiner, 
szczyt sztuki pisarskiej, dostępny tylko na- 
prawdę wielkim talentom. Autor specjalnie 
się nim zajął, traktując bohatera swego z 
wyiatkową subtelnością. Ogromną sympatją 
otacza Wassermann również i postać Wirgt- 
nii, partnerki Erwina w dramacie z jedne; 
strony serca, z drugiej podnieconych zmy- 
siów zwycięskiego dotychczas salonowego 
zdobywcy. Przywdziewając wiecznie :nas- 
kę, inną dla otoczenia, inną dla siebie, raz o- 


kazał się Erwin człowiekiem bez maski, a 


to w chwili, gdy w momencie bankructwa 


życiowego przykładał sobie lufę rewolweru 
do skroni. Przekład dobry, strona zewnetrz- 


na staranna, okładka pociagająca -— wszyst- 
ko razem -— obok istotnej wartości powieści 


i rozpowszechnienie. Wśród zalewu licznych 
zjawiają się „Maski Erwina Reinera” 


nym, nie wątpimy więc, że cieszyć stę będą 
lekturą w szerokich kołach. 


„Przegląd Historyczny.” 


(Oddział Warszawskiego 


Serejski: Ideały  Fiammiana : r 
świetle analizy jego dzieła, E. Ring :lblum: 


ki, w materjałach przyczynki Fr. Giedroycia, 
J. Urbańskiego i Leśniewskiego, oraz refera- 


Unii Jagiellońskiej), K. Stołyhwy  (Antropo- 


to niemal 


Wassermanna — wpłynie na jej poczytność 


tłumaczeń lichych tworów literatur obcych, 
iako 
powieść stojąca na biegunie wprost przeciw- 


--Mre.—- 


organ Towa- 
rzystwa Miłośników Historji w Warszawie 
Polskiego Towa- 
rzystwa Historycznego) T. XXVI 1927, ze- 
szyt III. zawiera następujące prace: M. H. 
Marcelina w 


Ze studjów nad dziejami żydów na Mazow- 
szu, oraz M. Gumowskiego: Diabeł Wenec- 


kulturalne | przeważającej liczbie studjum postaci POJ | 
kiej — z wyjątkiem kilku zajmuja btl 
studjum fałdów poduszek, szat, kome gi 


ty O. Haleckiego (zagadnienia 


logja jako nauka pomocnicza historii) i B 


Suchodolskiego (Stan badań nad metodolo- Uwydatniają się tutaj pierwiastki» “aoti Bej 
gia nauk humanistycznych w Niemczech. we sztuce północnej, niemieckieb ge tich a 
— wiernym przedstawicielem pozosta pej po” Regi o 
„Głosu Literackiego” Nr.6 przynosi: Je- | 40 końca swej działalności APES A ide” | Sten i 
rzego Jodłowskiego „Józef Piłsudski jako | mimo zetknięcia się z sztuką włos pe pe” ik 
pisarz”, Czesława Boratyńskiego wywiad z |iandzką. Właśnie z powodu zaznacz może, dym je 
Zoiją Nałkowską na temat idei społeczne. | PoŚredniości rysunku, czy SZkici, pier Kieckii 
w poezii, Iryona Obszerniejsze omówienie |poznać również i uświadomić sobie p edług 
ostatniej książki Boy'a oraz recenzje e „Po-|Stki obce, napływowe, nieznane AE ty oł 
tędze snu” Wołoszynowskiego i o zbiorze | mistrzowi, iak n. p. pierwiasia jk ene sig Spi 
Napierskiego „Ciebie na wietrze”. Wiersze o| ™alnego sztuki włoskiej. Te o ge log, 
głaszają Nina Rydzewska, B. Rydzewska, B. | Przetworzone w intelekcie i przepe Sa pie | 
Urbańska. J. Alabanda, A. Wolica oraz A.|gniu uczucia takiej indywidualność» | NIE, 


rer, dały Światu jego wielką sztuke: | att i 
O każdym z rysunków możnab* py 
sać osobną pracę, każdy z szkiców E goi 
jest osobnej uwagi; na szersze ich OM 
nie i analizę nie pozwalają szczupłe „4% 


Maliszewski, który kreśli ponadto w tym nu- 
inerze ciekawe uwagi o grupie poetyckiej 
„Meteor”. W końcu znajdujemy rzeczową 
polemikę z „Wiadomościami Literackiemi” 
zasługującą na baczniejszą uwagę, notatki o 
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ruchu wydawniczym, recenzje filmowe, licz. | 0tatki. Podkreślamy jedynie raz że s M by 

ne varia i korespondencje. naciskiem, samo znaczenie wystawi. Mi | ici 
ków Dürera we Lwowie, dodając, MA dcić 
Lubomirskich co do ilości i jakości PIR gó | wią 


ficznych mistrza z Norymbergi, zaim y, 


da 
7 T dme miejsce wśród zbiorów światowej Ray 
eatru. p 
h Sent 
Występ gościnny Moissi' ego cj dy 
w „Hamlecie“ Szekspira. TELEGRAMY GAZETY LWÓW dań, 
Znakomity gość zjawił się w piątek na 2 Oka: 
scenie teatru lwowskiego w popisowej swej] = l Rady 
|roli Hamleta i podbił bez zastrzeżeń publi- 
czność, wypełniającą widownię po ostatnie Depesze z nocy. ną k 
miejsce. W scenaijuszu tragedji szekspirow- niż są A lat t 
skiej wprowadził on liczne skrócenia, nie HR. WESTARP NIEZADOWOŁON pi 4 
oszczędzając nawet własnej roli. Strona de- Berlin, 25 marca. (PAT). Przy" je Omar 


koracyjna uległa również pewnym zmianom, 


stronnictwa niemiecko-narodowego hf 
całość przedstawienia zyskała więc na tem 


starp wygłosił na zgromadzeniu przegl 


znacznie. Uwaga widzów, nie rozdrabniając |borczem w Sarbriicken mowę, W Gad) | UHi 
się na zbytecznych szczegółach i szczegó- | oświadczył, że istnienie zagadnienia “ým sap; 
likach ubocznych, skupiała się na tytułowej |1 kwestji pogranicza wschodniego dO jj trze, 


postaci, która spotężniała w ten sposób naļiż Liga Narodów we wszystkich kwć* gi) | 


N 
sile i plastyce. dotyczących Niemiec, a zwłaszcza SP Ë | tigt 
A Moissi potrafi wydobyć z niej bar: | ochrony mniejszości narodowych, ZWPOg0 | ną 
dzo wiele. Umiar jego artystyczny, to nie- | zawiodła. Niemiecko-narodowi, wstępie | 
tylko następstwo niepośledniego talentu, |rządu obecnego musieli przyjąć PO UM ih, 
ale i wynik długiej, mozolnej i planowej|wioną im spuściznę, wynikającą Z Ne | tko. 
pracy nad sobą. Do takiego wymarzonego | wstąpienia Niemiec do Ligi Narodów: gf nie | 
celu zdąża się po przez lata studjów. Moissi | oznacza to bynajmniej, by zgodzili się po 
cel ten osiągnął, witają go więc wszędzie, |na dotychczasowy kierunek niemieckie) eg a 
gdzie tylko się pojawi, z zachwytem, że- |lityki zagranicznej. W dalszym ciągu DE 
gnają — po krótkiej gościnie — z żalem. |przemówienia oświadczył Westarp, „7 D 
Tak było w piątek i u nas. Hamłet|bezwzględnym zwolennikiem rozsze sy, 
Moissi'ego, przedziwnie logiczny i zwarty | władzy zwierzchniczej prezydenta 640 
w sobie. Sceny spotkania z duchem ojca, I 


W czasie przemówienia hr. Westarp” gif | 
szlo kilkakrotnie do burzliwych demo gw 
cji, urządzonych przez obecnych na 53 
munistów i socjalistów. 


występu wędrownej trupy teatralnej, roz- 
mowy z matką, pożegnania z Ofelją, cmen- 
tarna i pojedynkowa — wywarły bardzo 
głębokie wrażenie. M. Rolle. „AN 
JUGOSŁ.-WŁOSKI TRAKTAT PRZYJA 2 
Białogród, 25 marca. (PAT). 228! 
skie „Novosti* donoszą* donoszą, eist 
miedzy Mussolinim a posłem jugoso ga 
skim w Rzymie osiągnięte zostało P AGA 
mienie, według którego rząd jugosłowi, w. 
zobowiązał się! ratyfikować konwenós p 
Mettuno najpóźniej do dnia 27 lipca „se 
poczem rząd włoski zaproponuje prze” rzy” 
nie jugosłowiańsko-włoskiego traktatu Pig 
jaźni na dalszych 5 lat, t. zn. dO 
27 lipca 1938: 


ZBYTECZNY ALARM. gc 

Białogród, 25 marca. (PAT). AS% 
Avala komunikuje: Wiadomość, ogł ch Y | 
przez jeden z dzienników białogrodzć sgłf 
sprawie rzekomego zatrzymania kontra; cel 
broni na stacji kolejowej Subotica, J6, pr 
kowicie zmyślona. Transport, o który „gi 
sai dziennik, wysłany został po do" gjs 
zwykłych formalności celnych na MM4. 
przeznaczenia. tł 

Budapeszt, 25 marca. (PAT). W A 
szych kołach politycznych kategory Ziom | 
menti Agencji Avala w sprawie rze, gi 
afery transportu amunicji wykrytegO 4 
boticy, wywołało duże zadowolenie. (gg0 
temsamem nowa kampanja prasowa; * spie 
częta już w związku z tą sprawą, Spa 
rowana przeciwko Węgrom, pozbawio 
stała wszelkich podstaw. 


ODMUWILI. K 
Wiedeń, 25 marca. (PAT). „Nekąchi 
Presse“ donosi z Pragi, że czechosło it 
ministerstwo spraw  zagranicznyć” ,, y 
według twierdzeń otrzymanych Z Kgpe 
dowych, zwrócić się ostatnio do BU 
tu z zapytaniem, jak się rząd węgić 
dzie zapatrywał na sprawę zawarcia gp 
tu o nieagresji z Czechosłowacją. moy 4 
wiedź węgierska była podobno * ara 
Takie stanowisko Węgier potwiet; W 
ostatnie oświadczenia hr. Bethlena 1 
kosza. 


Wystawa rysnków Albrechta Direta 


W salach Muzeum XX. Lubomirsk.ch we Lirowe. 


ZEBŻSEĘ 


Dnia 18 marca 1928 r. otwarto w Muze- 
um XX. Lubomirskich jubileuszową wysta- 
wę rysunków i szkiców Albrechta Diirera. 

Zaznaczyć na wstępie musimy, że urzą- 
dzenie wystawy prac Diirera jest niezwykle 
ważnem w życiu kukuralaem Lwowa, który 
iemsamem staje w rzędzie innych centrów 
sztuki. 

Dnia 6 kwietnia 1928 r. przypada 400-na 
rocznica zgonu Albrechta Diirera, a więc u- 
rządzenie wystawy prac jego we Lwowie 
odbije się niewątpliwie echem w Europie; 
clełpić się może Lwów z tego, że dzięki 
zbiorom rysunków i szkiców Diirera w Mu- 
zeum XX. Lubomirskich uczcił pamięć wiel- 
kiego mistrza w sposób najodpowiedniejszy. 
O tem należy pamiętać, to należy podać 
światu do wiadomości. 

Zbiór rysunków Diirera, oddany na po- 
kaz publiczny, składa się z 26 kartonów, wy- 
jętkowo dobrze zachowanych, a pochodzą” 
cych z okresu od lat 1493 do około r. 1518 
ti. z czasu od lat młodzieńczych do okresu 
krystalizacji poglądów i dojrzałości Mistrza. 

Jak wiadomo, Diirer wypowiadał się 
przedewszystkiem w swych utworach gra- 
ficznych: drzeworytach, iniedziorytach į ry- 
sunkach (piórkiem, olówkiem, silbersztyf- 
tem); — obrazów olejnych, w porównaniu 
z iego pracami graficznemi, jest stosunkowo 
niewiele. Rysunek jest bezpośrednim wyra- 
zem jego duszy. 

Z tego też stanowiska należy patrzeć na 
prace artysty, pamiętając, że rysunek ujaw- 
nia wogóle bezpośrednio zamiar twórcy, że 
możemy w nim śledzić samą genezę myśli, 
która inaczej przedstawia się widzowi w wy 
kończonem dziele malarskiem. Ten punkt 
patrzenia wyjaśni nam wielką wagę szki- 
ców i rysunków Diirera, pokazanych Lwo- 
wowi w salach Muzeum XX. Lubomirskich. 

Wystawionych 26 kartonów dotyczy w | Rostowa korespondent 
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Berlin, 25 marca. (PAT). wysg” 

dzienników 
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DECYZJA PAŃSTWOWEJ KOMISJI 

w WYBORCZEJ. 

Dojud Arszawa, 26 marca. (Tel. wt.) Dziś po- 
u ukaże się Nr. „Monitora Polskiego”, 


e Á s sA: 
| bor jacy decyzję Państwowej Komisji 
tiy zei o szeregu zmian w podziale man- 


E tych wszystkich wypadkach, gdy 

a sama Osoba została obrana w kilku 
i wyborczych, albo też, gdy otrzy- 
Mandat zarówno z listy państwowej, 


dnolitej i stałej organizacji kobiet demo- 
kratek. 


POSEŁ POLSKI W BERLINIE UDAJE SIĘ 
DO KROLEWCA. 

Warszawa, 26 marca. (Tel. wł). Do- 
wiadujemy się, że poseł polski w Berlinie 
p. Olszowski, udaje się do Królewca, gdzie 
jako poseł przy Rządzie niemieckim powita 
przybywającego na czele dełegacji polskiej 
Ministra Zaleskiego. 


we. Brak ochoty do transakcji. Tendencja 
kowa. Usposobienie ospałe. 


zniż- 


GIEŁDA ZBOŻOWA z 26 marca 1928, 

Naogół tendencja nieco zniżkowa. Usposobie- 
nie bardzo ożywione. Ogómy obrót na Giełdzie 
około 200 ton. 

Warszawą, 24 marca 1928, 

' Dolary SŁ Zjednoczon. 8% 8:92 
| Franki franc. —— AŻ 
Kopenhaga 
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Redaktor naczelny i odpowiedzialny: 
Dr. MARCELI SZAROTA. 
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Rabka „LILIANA 
(willa położona w Parku Zakładowym) 
Pensjonat W. Drzewieckiej 


Przyjmuje zgłoszenia na sezon letni. 
Tei. Nr. 6. 
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AMORTYZACJE. 


Nc. X. G6T6l28]1. Zarządzenie umorzenia 
meeksli Na wniosek Banku Gospodarstwa Krajo- 
wego Oddział w Krakowie jako  dzierżyciela 
meksli podejmuje się postępowanie celem umorze- 
mia niżej opisanych weksli, które wnioskodawcy 
miały zaginąć. Wzywa się posiadacza tych 
weksli, aby je w przeciągu sześćdziesięciu dni 
ed dnia ogłoszenia tego zarządzenia przedłożył 
demu Sądowi. W razie przeciwny: uznałby Sąd 
go upływie tego terminu weksle te za umorzone. 
Jeden weksel na 1.000 zł. drugi na 700 zł. oba 
a daty Kraków, 23 września 1927 płatne 8 gru- 
dnia 1927, akceptowane przez Ludomira Wol- 
skiego, Helenę z Youngów Woiską i Helenę z 
Cieńskich Wolska, żyrowane przez Zdzisława 
W otskiego. x 2765 

Sąd powiatowy cywilny, Oddział X. 

Kraków, dnia 15 marca 1928. 


Nc. X. 675/28. Zarządzenie umorzenia 
weksla. Na wniosek Banku Gospodarstwa Krajo- 
wego Oddział w Krakowie jako dzierżyciela 
weksla podejmuje się postępowanie celem umo- 
szenia niżej opisanego weksla, który wniosko- 
dawcy miał zaginąć. Wzywa się posładacza te 
go weksla, aby go w przeciągu sześćdziesięciu 
dni od dnia ogłoszenia tego zarządzenia przed- 
loży! temu Sądowi. W razie przeciwnym uznal- 
by Sąd po upływie tego terminu weksel ten za 
mrmorzony. Weksel jest z daty Kraków, 11 wrze- 
nia 1927 r., płatny il grudnia 1927 r.. opiewa 
na 2500 zl.. akceptowany przez Mieczysława 
Świerczewskiego a żyrowany przez Władysła- 


wa Mycielskiego i Jana Grzymka. 2764 
Sąd powiatowy cywilny, Oddział X. 
Kraków, 'dnia 15 marca 1928 r. 
Ne. VI. 230/28f2. Zarządzenie umorzenia 


weksla. Na wniosek firmy prot.: Bracia Czeczo- 
'wiczka, fabryka wyrobów bawełnianych w An- 
słrychowie, wdraża się postępowanie celem umo- 
szenia weksla z daty Tarnopol 7 lutego 1928, 
wystawionego przez Sałomona Markusa w Tar- 
mopou ul. Mickiewicza 33, żyrowamego przez 
firmę Fischbach i Landmann we Lwowie ul. Le- 
zionów 41l, opiewającego na 250 zł. a płatnego 
25 lutego 1928 w Tarnopolu u wystawcy. Wzy- 
wa się posiadacza tego weksla, by w przeciągu 
dni 60-ciu od dnia ogłoszenia edyktu, przedłożył 
weksel ten tut. Sądowi, a także i fnni intereso- 
wani mogą zgłosić swe zarzuty przeciw wnio- 
skowi. W razie przeciwnym po upływie tego ter- 
minu uzna Sąd powyższy weksel za umorzony. 
Sąd powiatowy, Oddział VI. 


Tarnopol, dnia 10 marca 1928. 2182 


Nc. II. 5/28f2. Na wniosek Firmy Bracia Cze- 
czowiczka, Fabryka wyrobów bawełnianych w 
Andrychowie, o wdrożenie postępowania celem 
umorzenia weksli zaginionych a to: a) weksla 
z daty Jasło, Z stycznia 1928, wystawionego 
przez Amal. Kaib w Jaśle, ul. Trzeciego Maja 
ł. 209 żyrowanego przez Firmę Mendel Korn w 
Rzeszowie, ul. Berka Joselewicza I. 1 opiewają- 
cego na 216 złotych 36 groszy płatnego 31 mar- 
ca 1928 w Jaśle m wystawcy. b) weksla z daty 
Jasło 2 stycznia 1928, wystawionego przez Ama- 
ię Kalb w Jaśle uł. Trzeciego Maga 1. 209 żyro- 
wanego przez Firmę Mendel Korm w Rzeszowie 
ui. Berka Joselewicza l. 1 opiewającego na 200 
złotych, a płatnego 2 kwietnia 1928 w Jaśle u 
wystawcy, c) weksla z daty Jasło 11 stycznia 
1928, wystawionego przez Hirscha Hagel w Ja- 
śle Rynek 49, żyrowanego przez Firmę Mendel 
Korn w Rzeszowie ul. Berka Joselewicza 1. 1 
opiewającego na 263 zł. 52 groszy a płatnego 
ania 10 kwietnia 1928 w Jaśle u wystawcy. po 
myśli art. 94 ust. 3 Rozp. Prez. Rzplitej z dnia 
14 listopada 1924 Dzł. U. R. P. 100/24, poz. 926 
e prawie wekslowem wzywa się posiadaczy wy- 
żej wymienionych weksli, by weksle te okazali 
tut Sądowi w przeciągu dni 60-ciu i tak: 1) 
weksel pod a) wymieniony w dniu 30 kwietni: 
1928, 2) weksel pod b) wymieniony w dniu 1 
czerwca 1928 zaś 3) weksel pod c) wymieniony 
w, dniu 9 czerwca 1928. 2777 

Sąd powiatowy. Oddział III. 

Jasło, dnia 12 marca 1928. 


FIRMY. 


Firm. 126/27. Reg. C. 152. Do rejestru Reg. 
C. wciągnięto: Siedziba firmy: Stryj. Brzmienie 
firmy:  Fallbóhmer et Comp. przemysł leśny, 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. Na 
modstawie uchwały Nadzwyczajnego walnego 
zgromadzenia spółki Fałbóhmer et Comp. od- 
bytego dnia 21 czerwca 1927 uchwalono przepro- 
wadzić likwidację wymienionej spółki. iako likwi- 
datorów ustanawia się Dra Jakóba Wtissglasa 
adwokata w Stryju, Altera Halperna w Bolecho- 
wie, Józefa Fallbohmera w Wygodzie, 2770-3 

' Sąd okręgowy. 

Stryj, 6 września i927. 


Firm. 19/28. A. 145. Wpisano dnia 25 lutego 
1928 do rejestru handlowego przy protokołowa- 
nej firmie Fabryka Koronek Dr. Pilzer i Ska w 
Tarnowie wystąpienie spółnika Bernarda PE 


zera. 162 
Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Tarnów, 4 lutego 1928, 


LICYTACJE 


F. 750/27. Edykt licytacyjny, W sprawie 
egzekuctyjnej Petroneli Dobrochłop w Podlesiu 
przeciw zobowiązanemu niewiadomemu z miej- 
śca pobytu Janowi Mazur do rąk kuratorki An- 
my Brzan w Podłesiu, odbędzie się w niżej wy- 
mienionym Sądzie dnia 18 kwietnia 1928 biuro 
Nr. 1 licytacja 4/5 części realności objętych whl. 
1529 gm. kat. Grzymałów składającej się z pgi. 
ikat. 239/2 ogród obszaru 156 sażni na której 
znajdują się budynki gospodarcze i chata, 4/5 
części realności objętej whl. 2039 gm. Kat. Grzy- 
małów składającej się z pgr. lkat. 2545/5 za Mia- 
stem obszaru w całości 916 sążmi, wartość Sza- 
„chnkowa tych realności wynosi 1700 zł. a naj- 
niższa oferta 1160 zł. Warunki licytacyjne przej- 
żej można w iwymienionym Sądzie biuro Nr. 8 

Sąd powiatowy, Oddział IL. ` 

Grzymałów, dnia 7 marca 1928. 2740—3 


nie do zgłoszenia wierzytelności. 


E. 3482/27. Dnia 16 kwietnia 1928 o godzinie 
9 rano odbędzie się w tutejszym Sądzie biuro 
Nr. 14 egzekucyjna sprzedaż przez publiczna li- 
cytację reafności whl. 1189 ks. gr. gm. kat. Lip- 
nik, Józefa i Konstąncji Krauzów własnej, a ob- 
szarze 460:7 sążni kw. Dom nowy parterowy 
murowany o 3 pokojach, kucnni, stajni i pokoju 
dla służby. Wartość. szacunkowa powyższej re- 
alności wynosi 27.351 zł. 75 gr. zaś majniższa 
oferta poniżej której sprzedaż nie może przyjść 
do skutku wynosi 13.675 zł. 87 gr. Wadjum wy- 
nosi 2.735 zł. Warunki licytacyjne są do przej- 
rzenia w kanc. sąd. Nr. 15. 2784 

Sąd! powiatowy, Oddział V. 
Biała, dnia 6 lutego 1928. 


E. 2693/27. Dnia 23 kwietnia: 1928 o godzinie 
10 przedpoł. odbędzie się w tutejszym Sądzie 
biuro Nr. 14 egzekucyjna sprzedaż przez publi- 
czną licytację realności whl. 4 ks. gr. gm. Lip- 
mik, Elżbiety, Franciszka, Aleksandra i Rudolia 
Pfórtnerów. oraz Elżbiety Giebner własnej, o 
obszarze 428.8 Ssążni kw. a) Domu frontowego 
jedno piętrowego posiadającego 9 pokoji, 3 ku- 
chnie i 2‘ sklepy.. b) Budynku gospodarczego po- 
siadającego 2 pokoje, 1 kuchnię.. komórkę i staj- 
nię. c) Oficym jednopiętrowych posiadajac"eh 4 
pokoje, 2 kuchnie, 1 pralnię, d) Szopy z wozow- 
mią. Wartość szacunkowa powyższej realności 
wynosi 77.860 zł. 12 gr., zaś najniższa oferta tej- 
że realności poniżej którei sprzedaż nie może 
przyjść do skutku wynosi: 38.930 zł. Wadjum wy- 
mosi 7.786 zł. Warunki licytacyjne są do przeglą- 
Klnięcia w Kkancelanji tut. Sądu Nr. 14 w godzi» 
mach urzędowych. 2785 

Sąd powiatowy, Oddział V. 
Biała, 12 lutego 1928 r. 


E. 96/27. Edykt licytacyjny. Dnia 27 kwietnia 
1928 o godz. 10 rano odbędzie się w tutejszym 
Sądzie sala Nr. 4 licytacja połowy realności whl. 
1927 „N* połowy realności pgr. tkat. 618/5, 619/4 
i 623/1 rola o miernej glebie, łączny obszar 2 
morgi, 1250 sążni kw. czy połowa z tego 1 morg. 
625 sążni kw. Wartość szacunkowa 990 zł. naj- 
niższa oferta 660 zł. Takie prawa wobec których 
niniejsza licytacja byłaby miedopuszczałną nale- 
ży zgłosić w Sądzie na wyznaczonym terminie 
łicytacyjnym przed rozpoczęciem licytacji, ina- 
czej pretensje tego rodzaju cod o samej nieru- 
chomości nie miałyby już znaczenia. Zresztą od- 
syła się do edyktu na tablicy sądowej. 2786 

Sąd powiatowy. 

Mielnica, dnia 15 marca 1928. 


E. 2233/26. Edykt licytącyjny. Dnie 10 kwie- 
tnia 1928 godzina 9 rano biuro 3 w tutejszym 
Sądzie odbędzie się licytacja I. pb. 137 pgr. 145 
ogród obszaru 13a 49 m? na pbl. 137 pobudowa- 
na chata lepianka, chlewek i stodoła obj. zag. 
whl. 60 gm. Bieniawa, II. pgr. 1079, 1080, 1081 
w jednem kompleksie obszaru a to pgr. 1079 4a 
14 m? pgr. 1080 = ła 91 m? pgr. 1081 — 48a 
25 m? obj. zag. whl. 610.36 gm. Bieniawa, III. 6/17 
części pgr. 888 rola obszaru 2 ha 47a 87 m? zag. 
whl. 608 gm. Bieniawa. Wartość ad I wymosi 
1375 zł., ad II 1000 zł. ad FHE 1800 zł., zaś najniż- 
sza ad I 916 zł. 67 gr., ad II 666 zł. 67 zł. ad III 
1200 zł. poniżej której sprzedaż nie nastąpi. Do 
realn. whl. 60 gm. Bieniawa należą przynależ. 1/4 
stosa kamienia 2 grusze stare, 10 jasionów, 19 
śliw, 8 akacji 1 młoda grusza, 15 drzew olcho- 
wych, 9. wierzb, 1 topola oszacowana na 95 zł 
Warunki licytacyjne i inne dokumenty przejrzeć 
można w tm. Sądzie biurze 3. 2167 

Sąd powiatowy, Oddział V. 

Podhajce, dnia, 21 stycznia 1928. 


E. 3015/27/12. Edykt licytacyjny oraz wezwa- 
Na wniosek 
Marji Kaliczowskiej strony egzekwującej odbe- 
dzie się dnia 18 kwietnia 1928 o godz. 9 przedpoł. 
w biurze Nr. 1 piętro I. na zasadzie warunków. 
które się zatwierdza licytacja następujących re- 
alności: księga gruntowa Potok wielki whi. 29 
316 części realności wiejskiej, wartość szacunko- 
wa 2450 zł, najniższa oferta 1634 zł. Poniżej naj- 
niższej oferty sprzedaż nie nastąpi. 2780 
Sąd powiatowy, Oddział V. 
Stary Sambor, dnia 19 lutego 1928. 


E. 2056/27/81. Edykt licytacyjny. W sprawie 
egzekucyjnej Mikołaja Tokarza przeciw Janowi 
Palian odwołuje się termin licytacyjny wyzna- 
czony na dzień 20 marca 1928 a zarazem rozpi- 
suje się ponowny edykt łicytacyjny na dzień 8 
maja 1928 o godzinie 9 rano w biurze Nr. 11 par: 
ter. Księga gruntowa Stryj whl. 372 43/44 czę- 
ści per. 1380/6, wartość szacunkowa 1361 zł. 27 
gr., whl. 1748 21/22 części pb. 1965 i pgr. 1383/6 
wraz z domem murowanym oraz murowanermi 
oficynami i budynkami gospodarczemi. Wartość 
szacunkowa 18.177 zł. 92 gr, Najniższa oferta 
9.76% zł. 59 gr. Do realności whl. 372 ks. Stryj 
należą przynależności oszacowane ma 713 zł. 32 
gr. zaś do realności whl. 1718 ks. Stryj należą 
przynależności oszacowane na 326 zł. 55 gr: Po- 
niżej najniższej oferty sprzedaż nie nastąpi. 

Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Stryj, dnia 21 marca 1928. 2781 


E. 1805/27. Edykt ficytacyjny. Dnia 30 kwie- 
tnia 1928 godz. 9 rano odbędzie się w tut. Sądzie 
biuro 6 licytacja realności, obejmującej 1/8 czę- 
ści pb. Ikat. 373, pgrt. lkt. 2117, 2118, 2119 2122i1, 
2123/1, 2126, 2127 gm. Kosmacz, własność Nyko- 
ły Petryciuka s. Fedora w Kosmaczu. Cena sza- 
cunkowa 2.582 zł. 36 gr. Najniższa oferta 1.721 
zł. 60 gr. Prawa wobec których niniejsza licy- 
tacja byłaby niedopuszczalną należy zgłosić w 


tut. Sądzie najdalej do dnia 15 kwietnia br. gdyż | powania ugodowego do majątku Czarny Horo- 
w przeciwnym razie będą o tyle uwzględnione | witz w Brzeżanach. Komisarż ugodowy Wilhelm 
o ile istnienie ich wykazane zostanie w aktach | Tądamier sędzia Sądu okręgowego w Brzeża- 


licytacja byłaby niedopuszczałną należy zgłosić 
najpóźniej na wyznaczonym terminie licytacyj- 
nym przed rozpoczęciem licytacji inaczej pre- 
tensje tego rodzaju co do samej nieruchomości 
niemiałyby już znaczenia na szkodę nabywcy w 
dobre; wierze, Zresztą odsyła się interesowa- 
nych do edyktu licytacyjnego na tablicy sądowej 
obwieszczonego. 2774 
Sąd powiatowy. 
Brzesko, 17 marca 1928. 


E. VIM. 2753/27/60. Edykt licytacyjny. Dnia 
30 maja 1928 o godz. 10 rano w biurze Nr. 78 
podpisanego Sądu odbędzie się licytacja ograni- 
czonej po dzień 29 września 1938 własności pól 
maitowych „Krakowiak 1, II, HI, TY, V i VI“ obi. 
whl. 658, 659, 660, 661, 662 i 663 ks. naft. podpi- 
sanego Sądu, wraz z produkcyjną kopalnią naf- 
ty „Krakowianka* w Tustanowicach z urządze- 
niem: i inwentarzem kopalnianym. Wartość sza- 
cunkowa 426.485 zł. Najniższa oferta 142.162 zł. 
Interesowanych odsyła się do edyktu licyt"cvi 
nego ogłoszonego na tablicy podpisanego Sądu. 

m Sad powiatowy. 
Drohobycz, dnia 21 marca 1928. 2763 


E. 1942/27. Edykt. Dnia 8 maja 1928 godz. 
9-ta rano odbędzie się w podpisanym Sądzie 
przymusowa sprzedaż 3/5 niewydz. części real- 
mości whł, 1328 gm. kat. Sołotwina. Cena sza- 
cunkowa z przynależnościami 20.130 zł. Najniż - 
sza oferta 12.201 zł. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż mie nastąpi. Takie prawa wobec któ- 
rych niniejsza licytacja byłaby miedopuszczalną, 
należy zgłosić w Sądzie najpóźniej na wyzna- 
czonym terminie licytacyjnym, przed rozpoczę- 
ciem licytacji, inaczej pretensje tego rodzaju co 
do samej nieruchomości mie miałyby już znacze- 
nia wobec nabywcy w dobrej wierze. Pozatem 
odsyła się do edyktu licytacyjnego na tablicy 
sądowej. 2758 

Sąd powiatowy, Oddział II. 

Sołotwina, dnia 5 marca 1928. 


ROZMAITE OBWIESZCZENIA. 


E. 1278/27. Edykt. Podaje się do publicznej 
wiadomości, że w Sądzie tut. wdrożono przeciw 
zob. Reni Andacht w Sołotwinie i Freidzi Ar-| 
beit w Stanisławowie Gołuchowskiego 27 egze- 
kucji przez przymusową sprzedaż  realno- 
ści whl. 1537 gm. Sołotwina składającej się z pb. 
17/1 zobowiązanych po połowie własnej. Dla 
braku ksiąg gruntowych wzywa się wszystkich, 
kto sobie rości prawa rzeczowe do powyższej 
realności, by w terminie jednomiesięcznym swe 
prawa i roszczenia zgłosili w tut. Sądzie, gdyż 
w przeciwnym razie te tylko uwzględnione z0- 
staną, które w aktach wykazane są. 2759 

Sąd powiatowy, Oddziai II. 

Sołotwina, dnia 28 listopada 1927. 

Cg. L 88/28. Edykt. Strona powodowa Te- 
kla z Rajców Śliwa w Teofipilce wniosła skar- 
Zę przeciw stronie pozwanej niewiadomem z 
miejsca pobytu Marcina Rajca syna Wojtka w 
Teofirilce o zapłatę kwoty 360 dolarów. Audjen- 
cja do ustnej rozprawy została wyznaczona na 
dzień 18 kwietnia 1928 godzinę 9 przedpołudniem 
w tym Sądzie sala rozpraw Nr. 67. Ponieważ 
miejsce pobytu strony pozwanej jest nieznane, 
ustanawia się adwokata Dra Reicha w Brzeża- 
nach kuratorem, który ja będzie zastępował na 
jej koszt i niebezpieczeństwo dotąd dopóki ona 
sama się mie stawi i nieustanowi pełnomocnika. 

Sąd okręgowy. 

Brzeżany, dnia 22 marca 1928. 2749 

C. I. 60/28. Edykt. Strona powodowa An- 
drzej Mudry z Łazów wniosła skargę przeciw 
stronie pozwanej Haśce, Hnatowi i Ikowi Wu- 
sykom o 294 zł. zpn. do L. cz. C. I. 60/28. Au- 
djencja do ustnej rozprawy została wyznaczona 
na 24 kwietnia 1928 godz. 9 przedpoł. w tym 
Sądzie biuro Nr. 7. Ponieważ miejsce pobytu 
strony pozwanej jest nieznane, ustanawia się p. 
Dr. Arnolda Schneebauma udw. w Radymnie ku- 
ratorem, który ją będzie zastępował na jej koszt 
i niebezpieczeństwo dotąd, dopóki ona sama się 
mie stawi i nie ustanowi pełnomocnika. 2757 

Sąd powiatowy, Oddział I. 

Radymno dnia 2 marca 1928. 


Cg. Ib. 200/27. Edykt. Strona powodowa 
Maria. Michał i Jakób Ostafijów wniosła skargę 
przeciw stronie pozwanej Dmytro Ostafijów Se- 
mena o 90 dol. Audjencja do ustnej rozprawy 
została wyznaczona na 6 kwietnia 1928 godz. 9 
przedpoł. w tym Sądzie biuro Nr. 79. Ponieważ 
miejsce pobytu stromy pozwanej jest nieznane, 
ustanawia się adw. Dra Grzybowskiego w Czort- 
kowie kuratorem, który ją będzie zastępował na 
jej koszt i niebezpieczeństwo dotąd, dopóki ona 
sama się nie stawi i nie ustanowi pełnomocnika. 

Sąd okręgowy, Oddział I. 

Czortków, dnia 20 marca 1928. 


UPADŁOŚCI. 


Sa 4/28. Edykt ugodowy. Otwarcie posiępo- 
wamia ugodowego do majątku Józefa Majbluma 
w Brzeżanach. Komisarz ugodowy Wilhelm Ta- 
damier sędzia Sądu okręgowego w Brzeżanach. 
Zarządca uzodowy Jakób Mittelman w Brzeża- 
nach. Audjencja do zawarcia ugody w wymie- 
nionym Sądzie, dnia 26 kwietnia 1928 o godz. 9 
rano. Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 
19 kwietnia 1928. a 2747 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 

Brzeżany, dnia 15 marca 1928. 


Sa 3l28. Edykt ugodowy. Otwarcie posię- 
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urodzony w Mrowli dnia 19 czerwca ec b 
wydaliwszy się w 1911 r. z Krakowa PLA 
dotąd o sobie znaku życia. Wdrażasąć a”, 
wanie celem uznania wymienionej osoby tebi 4 
łą, a zarazem ogłasza się wezwanie di PA, 
dzielono wiadomości o zaginionym sądoW „gł 
wa się, aby stawił się przed podpisany”, 
lub w immy sposób dał znać o sobie. SA or 
31 marca 1929 Sąd na ponowny wios 
knie ostatecznie o uznaniu za zmarłego: P 
węzła małżeńskiego ustanawia się dra 
Popiela, adw. w Krakowie. 

Sąd okręgowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 12 października 1927. m 

T. VI. 258/27/6. Jan Kowalski, rolnik Zaf 
nisławic, wyjechał przeć 18—20 łaty do AO 
zaginął. Wdrażając postępowanie celem go 
wymienionej osoby za zmarłą, a zarazeń osd 0 
się wezwanie, ażeby udzielono wiadoi aat! 
zaginionym Sądowi i wzywa się go, aby wys 
się przed podpisanym sądem łub w inny "cp 
dał znać o sobie. Po dniu 31 manca 1% „i 
na ponowny wniosek orzeknie ostatecznie g 
zmaniu za zmarłego. 

Sąd okręgowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 24 lutego 1928. 

T. VI. i8/28/4. Józet Górka, wtasciciel fe 
wy realności twh. 155 ks. gr zm. kat MD W 
z Bielczy, wyjechał przed okał> 50 laty ^ 
buty za granicę, zar.nął i od tego czasu M*, ge 
znaku życia. Wdrażając postępowanie © 2 
znania wymienionej osoby za zmarłą. a r 
ogłasza się wezwanie, ażeby udzielono © g 
mości o zaginionym sądowi i wzywa 5% jb 
aby stawił się przed podpisanym sądem „40 
w inny sposób dał znać o sobie. Po dniu Spik 
marca 1929 Sąd na ponowny wniosek © 
ostatecznie o uznaniu za zmarłego. 

Sąd okręgowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 23 lutego 1928, r 

„ F. VI. 136/27/13. Piotr Bylica, robotnik 7 wg 
poiomic, pobrany! w r. 1914 do 13 p. P- ao 
austr., zaginął. Wdrażając postępowanie Gy 
uznania wymienionej osoby za zmarłą, a 7% 
ogłasza się wezwanie, ażeby udzielono **ybf 
mości o zaginicnym sądowi i wzywa Si% W 
stawił się przed podpisanym sądem iub W zg 
sposób dał znać o sobie. Po dniu 30 tat” 
1928 Sąd na ponowny wniosek orzeknie 
„znie o uznaniu za zmarłego. 

Sąd okręgowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 25 stycznia 1928. 

T. IV, 163/27/5. Bdykt. Augustyn ooral 
syn Pawła i Wiktorji ze Strączków, u0% 
dnia 2 września 1879 w Zawadce jako Ż0% 4i 
57 pułku piechoty b. armji austr. dostaw igg 
do niewoli włoskiej — miał umrzeć w $ 
w Melanie w Albanji dnia 26 października 
Celem ustalenia dowodu śmierci wzywa się SE 
danie tutejszemu Sądowi wiadomości o Au£" ać 
nie Oprządku a to w przeciągu 3 miesiec” 
od dnia ogłoszenia edyktu w „Gazęcie M" Pa 
skiej”, poczem na ponowny wniosek wydać gi 
stanie ostateczme. orzeczenie. 


Sąd okręgowy Oddział IV. 
Jasło, 16 łutego 1928. 
T. 170/26/6. Jan Porth urodzony 15 werta 
1875 zamieszkały w Letni zaginął w Rosfi lor 
wiadomości o nim udzielić nałeży tutejszem, ge 
dowi, który po sześciu miesłącach, wyda " 
czne orzeczenie. 
Sad okręgowy Oddział IV. 
Stryj. dnia 13 lutego 1928. 


Ý 
T. 338/27/4, Naum Ilków, syn Anny urodz, 
18 maja 1883, żołnierz austrjackt zagmał Pai 
Wiadomaści o nim udzielić nałeży adwoka izg 
Drowi Kałuskiemu obrońcv węzła małżeńs” ig 
lub tutejszemu Sądowi, który po sześciu mag 
cach wyda ostateczne orzeczenie. 
Sad okregowy Oddział IV. 
Stryj, dmia 30 stycznia 1928. 


„15 
T. 309/27/4. Wasyl Torowaszyn urodzi ajg. 
lutego 1879 jeniec wojermv zaginał w Rosfi | 
Wiadomości o nim udzielić należy adwokć ge 
Drowi Muszyńskiemu obr. węzła mał. lub * ge 
szemu Sądowi, który po roku wyda ostate 
orzeczenie. 

Sąd okręgowy. Oddział IV. 


Stryj. dnia 28 stycznia 1928. A 
ZGUBIONE DOKUMENTY. 


wA 
SZOFER M. Z. CZ. M. zgubił książkę rapor, 
i kartę rejestracyjną beczkowozu Nr. Ma” 


ktoby znalazł, proszę oddać do zakładu, 
cina! 18. 
Ra" || 
Í 6 
Ogłoszenia prywatne. 


WALNE ZGROMADZENIE 
Banku Spółdzielczego z ogr. odp. w R 
chowie abo: 
odbędzie się dnia 10 kwietnia 1928 w lokiu 
własnym o godz, 4-tej popołudniu, a w D 
kompletu o godz. 5-tej popołudniu. 
Porządek dzienny: 
1) Sprawozdanie z czynności Zarząd 
rok 1927. 
2) Sprawozdanie komisji rewizyjnej. 


gdzie” 


a 


egzekucyjnych. 2176 | nach. Zarządca ugodowy Jakób Mittelman w 3) Zatwierdzenie bilansu i udzielenie i 
Sąd powiatowy, Oddział IV. Brzeżanach. Audjencja do zawarcia ugody w wy-| rządowi absolutorjum. a” 
Jabłonów, dnia 14 marca 1926. miemionym Sądzie dnia 18 kwietnia 1928 o godz. 4) Oznaczenie granicy najwyższego gił” 

D rano. Czasokres do zgłoszenia 'wierzytelności| żenia Spółdzielni oraz granicy najwyższej 


E. 1158/26. Edykt. Dnia 1 maja 1928 godzina 
10 rano sala Nr. 20 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż 1/4 części realności whl. 390, 1/4 czę- 
Ści whl. 2060 i całej realności whl. 1610 gum. 
Jadowniki z placem budowlanym i budynkami 
zobowiązanego Józefa Gimpla własnych. War- 
tość szacunkowa 2108 zł. 90 gr. Najniższa oferta 
1450 zł. Takie prawa wobec których niniejsza 


Ido 11 kwietnia 1928. 1 
Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Brzeżany, dnia 10 marca 1928, 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 
T, VI. 161/127/8. Jan Kutach, robotnik z Kra- 
kowa, ul. Tarłowska l. 3, syn Józefa i Anny, 


2748 


„Drukarnia Polska“, Lwów. w. Chorążczyzny 17, telefon 29-19, pod zarządem Władysława Germana. 


| 2 EEEE OO E > 


my kredytu dla jednego członka. ej. 
5) Wybór uzupełniający. Rady nadzor ogg 
6) Wnioski. 28. a 
W Radziechowie, dnia 15 marca 19 
Zarząd Banku Spółdzieiczego z 98 
w Radziechowie. 7 
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